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Z Magdaleną 
Biernacką, starostą 
nowodworskim 
o tym, co dziś i co 
na jutro, rozmawia 
Piotr Korycki

Redakcja: - Minął prawie 
rok od ostatnich wyborów, 
Pani startowała, jak zawsze, 
z listy PSL-u. Były jakieś 
obietnice wyborcze, coś Pa-
ni obiecywała wyborcom, że 
najbliższa okolica zmieni się 
I to na lepsze. Co się z tego 
już udało zrealizować, co Pani 
myśli, że się uda lub, że nieste-
ty, nic z tego nie będzie?

Magdalena Biernacka: - 
Tak, startowałam, od wielu lat 
startuję z list PSL-u, ponieważ 
jestem od ponad 20 lat człon-
kiem tej partii. Natomiast nie 
startowałam do powiatu i nie 
miałam żadnych planów zwią-
zanych z powiatem. To wyda-
rzyło się jakby ponad mną, że 
tak powiem nagle, kiedy za-
wiązała się koalicja i ta koali-
cja mi zaproponowała objęcie 
stanowiska starosty. Bardzo 
mocno się wahałam, bo mia-
łam już zupełnie inne propozy-
cje zawodowe, do których bar-
dzo poważnie podchodziłam.

Redakcja: - Szybka decyzja?
Magdalena Biernacka: - 

Chwilę się zastanawiałam, bo 
to był nagły zwrot, że tak po-
wiem. W moim życiu nigdy nie 
myślałam, że powrócę tu, do 

Nowego Dworu Mazowieckie-
go. I muszę powiedzieć, że na 
pewno to mi dało ogromną sa-
tysfakcję, bo po pięciu latach, 
efekty mojej pracy wróciły.

Redakcja: - Kolejne zadania?
Magdalena Biernacka: 

Przyjrzałam się z sytuacji 
powiatu, wiedziałam, że jest 

jeszcze bardzo dużo do zro-
bienia. I dlatego zdecydo-
wałam się wykorzystać moją 
wiedzę, moje doświadczenie 
w kolejnej, pięcioletniej ka-
dencji w roli starosty. Ten 
miniony czas nie był prosty, 
ponieważ od 2024 jeszcze 
roku realizowaliśmy zada-
nia i budżet uchwalony przez 

poprzedników, poprzedni za-
rząd. Cały szereg inwestycji, 
które realizowaliśmy w 2024 
roku, to były konsekwencje 
decyzji poprzedniego zarzą-
du. Mało tego, w roku 2025 
w dalszym ciągu konsekwent-
nie musimy to realizować. Jest 
to związane ze środkami po-
zyskanymi z Polskiego Ładu, 
które trzeba wykorzystać. To 
są dwa projekty - rozbudowa 
szkoły, czyli Zespołu Placó-
wek Edukacyjnych w Nowym 
Dworze Maz. To jest projekt 
za ponad dwa miliony i dru-
gi projekt wart około sześciu 
milionów, to są remonty w po-
zostałych naszych placówkach 
oświatowych. Duże problemy 
mieliśmy z tymi inwestycjami, 
ponieważ w przetargu wyce-
niono zbyt wysoko remonty 
, nie mieliśmy środków, i bę-
dziemy przetarg powtarzać, jak 
już przetarg dobrze poszedł to 
się okazało, że firma zwleka, 
nie wchodzi na budowę. Mu-
sieliśmy naciskać, pisać inter-
wencje.. W tej chwili można 
powiedzieć, że taki ostateczny 
harmonogram wykonawcy za-
częli realizować. Mam nadzie-
ję, że do końca sierpnia uda 
się ten budynek rozbudować 
i uczniowie Zespołu Placó-
wek Edukacyjnych będą mieć 
większy komfort.

ciąg dalszy na str. 14.

Nie miałam odwagi

Szkoła Podstawowa 
w Pomiechówku ogłosiła 
szczegóły obchodów 
Złotego Jubileuszu 
nadania imienia swojemu 
patronowi – generałowi 
Wiktorowi Thomme.

Uroczystości zaplanowa-
no na 20–23 maja 2025 roku. 
Wydarzenie będzie miało 
zarówno charakter oficjalny, 
jak i społeczno-edukacyjny, 
z udziałem uczniów, nauczy-
cieli, władz oraz lokalnej 
społeczności.

Pierwszy dzień obchodów 
będzie miał formę oficjalnej 
uroczystości, w której udział 
zapowiedzieli przedstawiciele 
władz samorządowych, dawni 
i obecni pracownicy szkoły, 
Rada Rodziców, uczniowie, 
partnerzy oraz przyjaciele pla-
cówki. Przewidziano wystą-
pienia, wspomnienia, a także 
elementy ceremoniału szkol-
nego i patriotycznego.

Drugiego dnia zaplanowa-
no występ Reprezentacyjne-
go Zespołu Wojskowego oraz 
szkolne zawody sportowe 

– wydarzenia, które mają zin-
tegrować społeczność szkol-
ną oraz wprowadzić radosny, 
świąteczny nastrój.

Trzeci dzień będzie stał 
pod znakiem historii – odbę-
dzie się piknik historyczny, 
podczas którego przybliżo-
na zostanie postać generała 
Wiktora Thomme oraz dzieje 
szkoły. Organizatorzy liczą 
na udział uczniów, rodziców, 
absolwentów oraz wszystkich 
mieszkańców Pomiechówka 
i okolic.

W związku z jubileuszem 
szkoła zachęca do dzielenia się 
archiwalnymi fotografiami. 
– Zachęcamy wszystkich do 
przesyłania przez Messenger 
zdjęć z domowych albumów, 
na których zapisane zostały 
wspomnienia z naszej szkoły 
na przestrzeni lat – czytamy 
w ogłoszeniu.

Wydarzenie zapowiada się 
jako ważne święto lokalnej 
tożsamości i pamięci, łączące 
pokolenia uczniów i nauczy-
cieli wokół wspólnych war-
tości, historii i wdzięczności 
wobec patrona – generała 
Wiktora Thomme.

Złoty Jubileusz nadania imienia generała

Nocna Droga Krzyżowa
11-IV-25r. odbędzie się wyjątkowe wydarzenie 
religijne – Nocna Droga Krzyżowa pod hasłem 
„Panie, ja idę z Tobą”. Pątnicy wyruszą pieszo 
z kościoła św. Małgorzaty w Leoncinie, by w duchu 
modlitwy i skupienia dojść do Sanktuarium Matki 
Boskiej Radosnej Opiekunki Przyrody w Nowinach

Program przewiduje rozpoczęcie uroczystości o godz. 8 
wieczorem Mszą Świętą w kościele para�alnym w Leonci-
nie. Następnie, o godz. 9 wieczorem, nastąpi rozpoczęcie 
nocnej Drogi Krzyżowej. Przewidywane dotarcie do Sank-
tuarium w Nowinach planowane jest na godz. 1 w nocy. 
Tam odprawiona zostanie Msza Święta dziękczynna.

Trasa pielgrzymki będzie wiodła przez lasy i pola, w ciszy 
i skupieniu, sprzyjającej osobistej re�eksji oraz przeżyciu 
duchowemu. Nocna Droga Krzyżowa to nie tylko forma 
modlitwy, ale także świadectwo wiary i gotowości do po-
noszenia o�ary w imię Chrystusa.

SPRZEDAMY
ATRAKCYJNE DZIAŁK I
W DZIELNICY PRZEMYSŁOWEJ
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REKLAMA

To nic takiego... Film, który musisz zobaczyć...  
Spotkanie, na którym nie może Cię zabraknąć...
Od tego może zależeć życie Twego dziecka.

– STR. 2
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25-III Kościół 
katolicki 
obchodził jedną 
z najgłębszych 
tajemnic wiary 
– uroczystość 
Zwiastowania 
Najświętszej Maryi 
Pannie

Dziewięć miesięcy przed 
Bożym Narodzeniem czcimy 
wydarzenie, w którym Syn 
Boży przyjął ciało z Dziewicy 
Maryi, a Ona stała się Matką 
Boga. Tajemnica ta jest zara-
zem początkiem Odkupienia 
i wypełnieniem zapowiedzi 
proroków.

To właśnie w tym dniu speł-
niła się zapowiedź proroka 
Izajasza, dana królowi Acha-
zowi: „Oto Panna pocznie 
i porodzi Syna, i nazwie Go 
imieniem Emmanuel”. Cud 
ten dokonał się nie w pałacu, 
lecz w skromnym domku na-
zaretańskim, gdzie Archanioł 
Gabriel zwiastował Maryi Bo-
żą wolę. Maryja – uboga, ci-
cha, posłuszna – powiedziała: 
„Otom ja, służebnica Pańska, 
niechaj mi się stanie według 
słowa twego”. Jej zgoda, Jej 
„fiat”, stało się początkiem 
zbawienia. Gdzie Ewa nie po-
słuchała, tam Maryja była po-
słuszna. Dlatego właśnie na-
zwano Ją „nową Ewą”, matką 
odkupionej ludzkości.

W IV wieku w Nazarecie, 
w miejscu gdzie – według 
tradycji – stał domek Świę-
tej Rodziny, Żyd nawróco-
ny na chrześcijaństwo, Józef 
z Tyberiady, wzniósł pierw-
szą bazylikę Zwiastowania. 
Krzyżowcy zbudowali w tym 
miejscu jeszcze większą świą-
tynię, która przetrwała do po-
łowy XX wieku. Obecnie stoi 
tam monumentalna bazylika, 
wzniesiona przez franciszka-
nów w latach 1955–1969.

Mimo swej wysokiej ran-
gi liturgicznej uroczystość 
Zwiastowania nie jest dniem 
nakazanym – udział we Mszy 
Świętej nie jest obowiązkowy. 
Jednak jej duchowa donio-
słość sprawia, że wielu wier-
nych gromadzi się tego dnia na 

modlitwie. Gdy uroczystość 
przypada w piątek, wierni 
są zwolnieni z obowiązku 
wstrzemięźliwości od pokar-
mów mięsnych.

Ewangelia według św. Łu-
kasza opisuje wydarzenie 
Zwiastowania z prostotą, a za-
razem z niezwykłą głębią:

„Onego czasu: Posłany jest 
Anioł Gabriel od Boga do mia-
sta galilejskiego, które zwano 
Nazaret, do Panny poślubionej 
mężowi, któremu było na imię 
Józef, z domu Dawidowego, 
a imię Panny Maryja. I wszedł-
szy do Niej Anioł rzekł: `Bądź 
pozdrowiona, łaski pełna, Pan 
z Tobą, błogosławionaś Ty mię-
dzy niewiastami .̀ A Ona, gdy 
posłyszała, zatrwożyła się na 
słowa jego i rozważała, cóż by 

to było za pozdrowienie. I rzekł 
Jej Anioł: `Nie lękaj się, Mary-
jo, albowiem znalazłaś łaskę 
u Boga! Oto poczniesz w łonie 
i porodzisz syna, i nadasz Mu 
imię Jezus. Ten będzie wiel-
kim i Synem Najwyższego 
nazwany będzie. I da Mu Pan 
Bóg stolicę Dawida, ojca Jego 
i będzie królował nad domem 
Jakubowym na wieki, a króle-
stwu Jego nie będzie końcà . 
A Maryja rzekła do Anioła: 
J̀akże się to stanie, skoro mę-

ża nie znam?` I odpowiadając 
Anioł rzekł Jej: `Duch Święty 
zstąpi na Ciebie i moc Najwyż-
szego Cię zacieni. Przeto i co 
się z Ciebie narodzi święte, 
Synem Bożym będzie nazwa-
ne. A oto Elżbieta, krewna 
Twoja, i ona poczęła dziecię 
w starości swojej, a jest to już 
szósty miesiąc dla tej, którą 
zowią niepłodną: bo nie masz 
nic niemożliwego u Bogà . 
I rzekła Maryja: `Otom ja, słu-
żebnica Pańska, niechaj mi się 
stanie według słowa twegò .”

W tym jednym zdaniu za-
wiera się cała postawa chrze-
ścijańska – wiara, zaufanie, 
pokora i pełne oddanie się woli 
Bożej.

Zwiastowanie Pańskie 
– początek Odkupienia

We wtorek, 1 kwietnia 
o godz. 6 wieczorem, 
w sali remizy OSP 
w Nasielsku (ul. Młynarska 
23) zaprezentowany 
zostanie �lm „To nic 
takiego”. Pokazuje on to 
z czym mogą zetknąć się 
nasze dzieci już  
za 5 miesięcy  
- we wrześniu br.

Podczas spotkania z udzia-
łem ekspertów z Warszawy 
będzie mowa o problematyce 
edukacji seksualnej i prawach 
rodziców w szkole. 

Wstęp wolny.
Niepokojąca lekcja: film 

„To nic takiego...” ostrzega 
przed permisywną edukacją 
seksualną

26-III-25r. – Trwa ogólno-
polska dyskusja wokół kwestii 
edukacji seksualnej w szko-
łach. Wśród rodziców narasta 
niepokój – coraz więcej osób 
zadaje sobie pytanie, czy mo-
del znany z krajów Zachodu, 
oparty na permisywizmie 
i daleko posuniętej ideologi-
zacji, zostanie wkrótce narzu-
cony także ich dzieciom. Od-
powiedzi na te obawy stara się 
udzielić nowy film dokumen-
talny „To nic takiego...”.

Film powstał dzięki wsparciu 
Przyjaciół i Sympatyków Cen-
trum Życia i Rodziny. Twórcy 
podejmują temat, który dla 
wielu rodzin pozostaje drażli-
wy, a zarazem fundamentalny: 
jak kształtować sferę intymno-
ści młodego człowieka w zgo-
dzie z systemem wartości, 
tradycją i odpowiedzialnością? 

Dokument rzetelnie i wnikli-
wie prezentuje genezę tzw. 
edukacji seksualnej – od jej 
ideologicznych podstaw po 
konkretne programy wdrażane 
w szkołach zachodnich.

Porównując różne modele 
edukacyjne, twórcy pokazu-
ją, że za neutralnym językiem 
edukacyjnym często kryją 
się założenia rewolucyjne, 
sprzeczne z naturalnym wy-
chowaniem rodzinnym. Ob-
raz ukazuje także konkretne 
mechanizmy wdrażania ra-
dykalnych treści – zarów-
no na poziomie instytucji 

państwowych, jak i organiza-
cji międzynarodowych.

„To nic takiego...” staje się 
ważnym głosem w debacie 
o przyszłości młodego poko-
lenia. Zamiast sloganów i ide-
ologicznych haseł, film oferu-
je udokumentowaną wiedzę. 
To pozycja obowiązkowa dla 
rodziców, wychowawców, ka-
techetów i wszystkich, którym 
zależy na dobru dzieci. Doku-
ment nie straszy – ale uczula. 
I pomaga zrozumieć, że to, co 
dziś nazywa się „nowoczesno-
ścią”, niekoniecznie oznacza 
postęp.

To nic takiego

W modlitwie 
za Ojczyznę
30-III-25r. W niedzielę wierni para�i Matki Bożej 
Królowej Rodzin w Dziekanowie Leśnym licznie 
zgromadzili się na uroczystej Mszy Świętej w intencji 
Ojczyzny

Nabożeństwo zostało odprawione zgodnie z para�alną 
tradycją, nakazującą, by w ostatnią niedzielę miesiąca wspól-
nie modlić się za Polskę, prosząc o Bożą opiekę i łaski.

Msza Święta rozpoczęła się o godz. 6 po poł., a modli-
twy zanoszono za wstawiennictwem św. Andrzeja Boboli, 
patrona Polski, oraz błogosławionego księdza Jerzego Po-
piełuszki, męczennika prawdy i wolności. Kazanie, którego 
treść poruszyła zebranych, przypominało o duchowej od-
powiedzialności za Ojczyznę i o potrzebie troski o wartości 
chrześcijańskie w życiu społecznym.

Zgromadzeni wierni, także spoza para�i, podkreślali, że 
dewiza „Bóg, Honor, Ojczyzna” nie powinna być pustym 
hasłem, lecz fundamentem życia rodzinnego i narodowe-
go. Nabożeństwo miało podniosły charakter i spotkało się 
z żywym oddźwiękiem w sercach obecnych.

Bramie przywrócą dawny blask
Rozpoczęły się prace remontowe przy zabytkowej 
bramie wiodącej na teren para�i pw. Podwyższenia 
Krzyża Świętego w Zakroczymiu

Obiekt ten, przez dziesięciolecia wpisany w krajobraz 
miejscowości, zostanie przywrócony do wyglądu, jaki po-
siadał przed wybuchem II wojny światowej.

Gmina Zakroczym, pozyskawszy do�nansowanie z rządo-
wego programu Polski Ład, przekazała kwotę 400 000 zł na 
realizację tego zadania. Na podstawie zawartej umowy, środ-
ki te zostały przekazane zakroczymskiej para�i, która jako be-
ne�cjent bezpośredni odpowiada za przeprowadzenie prac.

Bramie, stanowiącej część historycznego ogrodzenia 
świątyni, zostanie przywrócona dawna forma, utrwalona na 
przedwojennych fotogra�ach i przekazach. Prace mają cha-
rakter remontowy, przy czym wszelkie działania prowadzo-
ne będą zgodnie z zaleceniami konserwatora zabytków.

26-III-25r. w Czosnowie 
odbyło się spotkanie 
informacyjne poświęcone 
zasadom składania 
wniosków o dopłaty 
bezpośrednie

Wydarzenie zgromadziło 
liczne grono rolników oraz 
mieszkańców zaintereso-
wanych wsparciem finanso-
wym w ramach programów 
rolnych.

W trakcie szkolenia: – 
usystematyzowano najważ-
niejsze informacje dotyczące 
procesu składania wniosków 
o dopłaty bezpośrednie, 

– przedstawiono nowe zasa-
dy związane z ekoschemata-
mi, – omówiono wsparcie dla 
materiału siewnego oraz jego 
nowe warianty, – wyjaśniono, 
że mali gospodarze otrzyma-
ją płatność bez konieczności 
składania odrębnych wnio-
sków, – przypomniano o obo-
wiązku wdrożenia normy 
GAEC 2, – zaprezentowano 
aktualne stawki dopłat i nowe 
ograniczenia.

Wnioski o dopłaty można 
składać od 15 marca do 15 

maja 2025 roku. W tym roku 
proces odbywa się wyłącznie 

elektronicznie, za pośrednic-
twem aplikacji eWniosekPlus.

Dopłaty bezpośrednie 2025

Drodzy Czytelnicy, w środku znajdziecie krzyżówki, re-
busy i zagadki. Wśród Czytelników, którzy rozwiążą co naj-
mniej 3 łamigłówki/zadania rozlosujemy pyszny torcik 
z Cukierni Duet.Rozwiązania prosimy przysyłać na adres 
redakcja@nowodworski.info lub zgłosić telefonicznie do 
najbliższego piątku pod numerem: 

tel. 733-055-002.
W tym tygodniu tort wylosowała p. Danuta Raczyńska.

SŁODKA KRZYŻÓWKA

eprasa.pl 37ef29b70b
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12-IV-25r. w Warszawie 
odbędzie się Wielki 
Marsz z okazji 
Tysiąclecia Koronacji 
Królestwa Polskiego. 
Wydarzenie to 
upamiętnia koronację 
dwóch pierwszych 
królów Polski: 
Bolesława Chrobrego 
oraz jego syna Mieszka 
II Lamberta, która miała 
miejsce w 1025 roku

Obchody organizowane są 
w ramach Roku Milenium 
Koronacji ustanowionego 
przez Sejm Rzeczypospolitej 
Polskiej.

Koronacja Bolesława 
Chrobrego była momentem 
przełomowym w dziejach 
Polski. Oznaczała politycz-
ne uniezależnienie młode-
go państwa od wpływów 
cesarskich oraz papieskich 
i stanowiła symboliczny akt 
uznania Polski za królestwo – 
podmiot równorzędny innym 
krajom Europy. To wydarze-
nie zapoczątkowało wzno-
szenie się pozycji Rzeczy-
pospolitej w gronie państw 
chrześcijańskiej cywilizacji. 
Mieszko II Lambert konty-
nuował polityczne i kulturo-
we dzieło ojca, zmagając się 
z trudną sytuacją wewnętrz-
ną i zewnętrzną.

Rok 2025 to również 500. 
rocznica Hołdu Pruskiego, 
który odbył się 10 kwietnia 
1525 roku w Krakowie, a któ-
rego wymowa – jako aktu 
politycznej podległości Prus 
Królewskich wobec Korony 
Polskiej – do dziś jest jed-
nym z najsilniejszych symbo-
li siły i suwerenności dawnej 
Rzeczypospolitej.

W sobotę, 12 kwietnia 2025 
roku, o godz. 10.30 rozpocz-
nie się uroczysta Msza Święta 
dziękczynna w kościele Świę-
tego Krzyża przy Krakowskim 
Przedmieściu w Warszawie. 
O godz. 12.00 nastąpi próba 
pobicia rekordu Polski w tań-
czeniu poloneza – rozpocznie 
się ona pod pomnikiem Miko-
łaja Kopernika, a zakończy na 
Placu Zamkowym. Poprowa-
dzi ją Zespół Tańca Historycz-
nego Chorea Antiqua. Wyda-
rzenie to ma ukazać Europie 
piękno polskiej tradycji i dumę 
z narodowego dziedzictwa.

Po tańcu nastąpi Wielki 
Marsz, który przejdzie ulica-
mi Warszawy. Trasa zostanie 
ogłoszona przez organizato-
rów w późniejszym terminie. 
Po przybyciu na Plac Zamko-
wy nastąpi uroczyste odczyta-
nie aktu jubileuszowego oraz 
koncert muzyki historycznej.

Główne państwowe ob-
chody odbędą się natomiast 
w Gnieźnie, pierwszej stolicy 
Polski, w dniach 26–27 kwiet-
nia. W sobotę 26 kwietnia 
w Hali im. M. Łopatki odbę-
dzie się wspólne posiedzenie 

Sejmu i Senatu RP z udziałem 
prezydenta Andrzeja Dudy. 
W niedzielę 27 kwietnia w Ar-
chikatedrze Gnieźnieńskiej 
sprawowana będzie uroczysta 
Msza Święta pod przewodnic-
twem legata papieskiego, kard. 
Kazimierza Nycza, z udziałem 
biskupów z Polski i zagranicy.

Organizatorem wydarzeń 
jest Komitet Inicjatywy Spo-
łecznych Obchodów, na czele 
którego stoją prof. Andrzej 
Nowak, były marszałek Sejmu 
Marek Jurek oraz europoseł 
Patryk Jaki. Uruchomiono 
zbiórkę publiczną na organiza-
cję obchodów, w tym na marsz, 
konferencje naukowe, wy-
stawy, materiały promocyjne 
oraz inscenizacje historyczne, 
w tym rekonstrukcję Hołdu 
Pruskiego. Szczegóły dostęp-
ne są na stronie internetowej: 
1000latpolski.pl.W mediach 
społecznościowych europoseł 
Patryk Jaki zapowiedział, że 
celem marszu jest pokazanie 
Europie znaczenia polskiej 
kultury i tradycji, a polonez 
– jako taniec dumny i uroczy-
sty – ma stać się jej czytel-
nym znakiem. Prezes Prawa 

i Sprawiedliwości Jarosław 
Kaczyński wezwał wszyst-
kich patriotów do wzięcia 
udziału w wydarzeniu, pod-
kreślając, że jest to wyraz tro-
ski o suwerenność i tożsamość 
narodową.

Organizatorzy piszą wprost: 
„Niewiele państw może się 
pochwalić tak długą i wspa-
niałą historią. Polska stwo-
rzyła największą unię państw 
na kontynencie, broniąc wol-
ności i praw obywatelskich, 
politycznych i religijnych. 
To Polska zatrzymała marsz 
totalitaryzmów i uratowała 
Europę – pod Grunwaldem, 
pod Wiedniem, w 1920 roku 
i w roku 1980. To Polska stwo-
rzyła pierwszą konstytucję 
w Europie i wychowała mi-
strzów kultury, nauki i sztuki. 
Polska zasługuje na dumę, pa-
mięć i wdzięczność”.

Do udziału w wydarzeniach 
zaproszeni są wszyscy – dzie-
ci, młodzież, rodziny, senio-
rzy, przedstawiciele organi-
zacji i stowarzyszeń, poczty 
sztandarowe. Mile widziane 
są biało-czerwone flagi.

Piotr Korycki

MARSZ, MODLITWA I HOŁD HISTORII

Tysiąclecie Królestwa Polskiego

24-III-25r. w klasach 
Ia i Ib Szkoły 
Podstawowej  
im. św. Jana Pawła 
II w Leoncinie 
odbyły się warsztaty 
wikliniarskie, 
które na długo 
pozostaną w pamięci 
najmłodszych 
uczniów

Zapach świeżej wikliny 
unosił się w powietrzu, a sale 
lekcyjne wypełniły się twór-
czym ożywieniem, rozmowa-
mi i skupioną pracą.

Na spotkanie z dziećmi 
przybyli p. Karolina i p. Sta-
nisław – pasjonaci i twórcy 
rękodzieła, którzy zaprezen-
towali niezwykłe koszyki 
i ozdoby wykonane z wikli-
ny. Takie spotkanie było wy-
jątkową okazją, by obcować 
z autentycznym rzemiosłem, 
które rzadko gości w murach 
szkolnych.

W pierwszej części warsz-
tatów uczniowie poznali wła-
ściwości wikliny, sposoby 
jej przygotowania oraz pro-
ces, dzięki któremu powsta-
ją przedmioty codziennego 

użytku – od koszyków po de-
koracje świąteczne. Następnie 
przystąpiono do części prak-
tycznej, na którą dzieci czeka-
ły z wielkim entuzjazmem.

Każdy uczeń – z pomocą do-
rosłych – wykonał własnoręcz-
nie niewielką pracę z wikliny. 
Szybko jednak okazało się, że 

zawód wikliniarza to niełatwe 
rzemiosło, wymagające cier-
pliwości, precyzji i skupienia. 
Mimo to dzieci z zaangażo-
waniem przeplatały gałązki, 
a efekty ich pracy okazały się 
nadzwyczaj udane.

Powstałe dzieła były nie tyl-
ko estetyczne, ale i stanowiły 

prawdziwy powód do dumy. 
Zajęcia stały się nie tylko 
lekcją rękodzieła, ale także 
szkołą cierpliwości i uważ-
ności, a przy tym dostarczy-
ły wszystkim wiele radości 
i satysfakcji.

WARSZTATY RĘKODZIELNICZE

Wiklina, cierpliwość i zachwyt

Grecka wiosna
24-III-25r. w SP w Cząstkowie Maz. odbyły się barwne 
i pełne energii wiosenalia, które w tym roku zyskały 
wyjątkową oprawę – święto wiosny obchodzono 
w stylu greckim

Uczniowie i nauczyciele wspólnie uczcili nadejście nowej 
pory roku poprzez kulinarne degustacje, konkursy, stroje 
i występy artystyczne.

Początek dnia upłynął pod znakiem greckiego, zdrowego 
śniadania. Na stołach pojawiły się sałatki, ser feta, oliwki, oli-
wy z oliwek, owoce morza – krewetki i ośmiornice – oraz tra-
dycyjne dania jednogarnkowe. Kolorowe potrawy cieszyły 
się ogromnym zainteresowaniem i zostały przyjęte z entu-
zjazmem przez całą społeczność szkolną.

Następnie przeprowadzono konkurs na najoryginalniej-
szy strój grecki – zarówno damski, jak i męski. Pomysło-
wość uczestników oraz kreatywność w doborze materia-
łów i dodatków zrobiły wrażenie na jury i zgromadzonych 
widzach.

Zwieńczeniem wiosennego dnia było przedstawienie 
teatralne pt. „Mit o Demeter i Korze” oraz „Taniec Kwia-
tów” zaprezentowany przez szkolne Koło Taneczne. Wy-
stępy artystyczne, pełne ruchu, światła i barw, pokazały, 
jak ważną rolę odgrywa tradycja i wspólne świętowanie 
w życiu szkoły.

W Grecji nie istnieje jedno, ściśle określone święto wio-
sny na wzór znanego z innych kultur np. perskiego Nouruz 
czy słowiańskich Jarych Godów. Jednakże Grecy od wieków 
celebrowali nadejście wiosny poprzez dawne obrzędy ludo-
we, a niektóre ich echa przetrwały do dziś w postaci symbo-
licznych gestów, pieśni czy zwyczajów rodzinnych, zwłasz-
cza w marcu – miesiącu przejścia.

Najbardziej znanym i nadal żywym zwyczajem jest „Mar-
tis” (Μάρτης) – noszenie na nadgarstku białoczerwonej nit-
ki od 1 marca.

PodZiękowania

Wyrażamy naszą wielką wdzięczność za 
Waszą tak liczną obecność i wsparciepodczas 

pogrzebu naszego ukochanego męża, ojca 
i dziadkaTadeusza Andrzeja Malewskiego

Wasza obecność sprawiła, że ten trudny dla nas czas 
był łatwiejszy do przeżycia. 

Dziękujemy Wszystkim, za każde ciepłe słowa,  
uścisk dłoni, pocieszenie i modlitwę, które pomogły nam 

przejść przez ten smutny dzień pożegnania.

Dziękujemy też za wieńce i kwiaty,  
symbole Waszej pamięci, miłości i wdzięczności,  

które pięknie ozdobiły Jego grób. 

Z serdecznym podziękowaniem Rodzina

eprasa.pl 37ef29b70b
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LEGIONOWO.  
Nielegalne papierosy 
i krajanka tytoniowa

Legionowscy policjanci na bieżąco podejmu-
ją działania przeciwko przestępczości zwią-
zanej z nielegalnym obrotem wyrobów nie 
posiadających polskich znaków akcyzy. Tym 
razem w toku przeprowadzonych czynności 
zabezpieczyli papierosy i krajankę tytoniową

Policjanci z Wydziału dw. z Przestępczością 
Gospodarczą legionowskiej policji uzyskali in-
formacje o przechowywaniu i sprzedaży wyro-
bów tytoniowych bez polskich znaków akcyzy. 
Według ich wiedzy kontrabanda maiła być sprze-
dawana przez mieszkańca powiatu legionowskie-
go na miejskim rynku.

Kiedy policjanci pojawili się na miejscu, przy 
jednym z aut zobaczyli mężczyznę będącego 
w ich zainteresowaniu. Po krótkiej obserwacji 
podjęli czynność legitymowania, dokonali tak-
że sprawdzenia auta pod kątem nielegalnych 
wyrobów tytoniowych. Efektem tego było ujaw-
nienie 1 kilograma krajanki tytoniowej i 400 
sztuk papierosów. Następnie, z zatrzymanym 
już 63-latkiem, policjanci udali się do jego miej-
sca zamieszkania i na terenie posesji, pod plan-
deką, ujawnili i zabezpieczyli kolejne papierosy 
w ilości 2320 sztuk. Wstępna wartość uszczuple-
nia majątkowego na szkodę skarbu państwa to 
kwota blisko 4000 złotych. Mężczyzna wkrótce 
usłyszy zarzuty dotyczące naruszenie przepisów 
określonych w art. 65 kodeksu karno - skarbowe-
go. Teraz o wymiarze kary zdecyduje sąd.

JABŁONNA.  
Nocne poszukiwania 
zakończone sukcesem

Sukcesem zakończyły się nocne poszukiwa-
nia mieszkańca powiatu legionowskiego, któ-
rego życie było zagrożone. Dzięki błyskawicz-
nej reakcji policjantów oraz zaangażowaniu 
innych służb ratunkowych mężczyzna został 
odnaleziony. Wszystkim biorącym udział 
w akcji poszukiwawczej serdecznie dziękuje-
my za pomoc

W środę po godzinie 18.00 dyżurny jabło-
nowskiego komisariatu został powiadomiony 
o zaginięciu 54-letniego mieszkańca powiatu le-
gionowskiego. Wszystko wskazywało na to, że 
życie i zdrowie mężczyzny jest zagrożone. Po-
licjanci bezzwłocznie rozpoczęli poszukiwania, 
w Komendzie Powiatowej Policji w Legionowie 
oraz podległych komisariatach został ogłoszony 
alarm. W działania poszukiwawcze zaangażo-
wani zostali również policjanci ze stołecznych 
oddziałów prewencji, policyjny przewodnik 
z psem, strażacy z PSP Legionowo z dronem 
oraz przewodnicy z psami ratownikami z OSP 
Jednostki Ratownictwa Specjalistycznego w Le-
gionowie. Łącznie w akcji udział brało kilkadzie-
siąt osób. Poszukiwania trwały całą noc. Przed 

godziną 7.00 policjanci otrzymali informację, że 
zaginiony mężczyzna może przebywać w Legio-
nowie. Pod wskazany adres skierowany został 
policyjny patrol. Policjanci potwierdzili odna-
lezienie 54-latka. Mężczyzna trafił pod opiekę 
ratowników medycznych. Poszukiwanie osoby, 
która zaginęła, to wyjątkowe zadanie, skrupu-
latnie i z pełnym poświęceniem wykonywane. 
Bardzo często w takich sytuacjach dużą rolę od-
grywa czas i jak najszybsze zebranie informacji 
o ostatnich momentach, w których osoba zagi-
niona miała kontakt z rodziną czy znajomymi. 
Nad wyraz cenny jest natychmiastowy odzew 
i współpraca.

CZOSNÓW.  
18-latek bez prawka, 
staranował ogrodzenie

Wieczorem nowodworscy policjanci zatrzy-
mali sprawcę wypadku drogowego. 18-latek 
nie posiadał uprawnień do kierowania pojaz-
dami. Badanie stanu trzeźwości wykazało, że 
wydychanym powietrzu miał blisko 2 promile 
alkoholu. Pasażerka auta trafiła do szpitala. 
Mężczyzna po konsultacji medycznej, noc 
spędził w pomieszczeniu dla osób zatrzyma-
nych. Po wytrzeźwieniu został doprowadzony 
do nowodworskiej Prokuratury, gdzie usły-
szał zarzuty. Prokurator zastosował wobec 
niego policyjny dozór

Do zdarzenia doszło wczoraj wieczorem 
w Czeczotkach gm. Czosnów. Siedzący za kie-
rownicą renault 18-latek, na prostym odcinku 
drogi stracił panowanie nad kierowanym pojaz-
dem, w wyniku czego zjechał z drogi i uderzył 
w ogrodzenie posesji. Zarówno kierujący jak 
i podróżująca z nim 18-latka trafili do szpita-
la. Skierownani na miejsce policjanci Wydzia-
łu Ruchu Drogowego ustalili, że mieszkaniec 
czosnowskiej gminy w ogóle nie posiada prawa 
jazdy. Na tym jednak nie koniec. Przeprowadzo-
ne przez policjantoiw badanie stanu trzeźwości 
mężczyzny wykazało, że w organizmie ma on 
prawie 2 promile alkoholu. Po udzieleniu pomo-
cy medycznej 18-latek trafił do pomieszczenia 
dla osób zatrzymanych. Po wytrzeźwieniu zo-
stał doprowadzony do Prokuratury Rejonowej 
w Nowym Dworze Mazowieckim, gdzie usły-
szał zarzut kierowania pojazdem mechanicz-
nym, znajdując się w stanie nietrzeźwości oraz 
spowodowania wypadku drogowego. Prokurator 
zastosował wobec niego środek zapobiegawczy 
w postaci policyjnego dozoru, z obowiązkiem 
stawiennictwa w jednostce Policji 2 razy w ty-
godniu. Zgodnie z kodeksem karnym 18-latkowi 
grozi kara do 4 lat i 6 miesięcy pozbawienia 
wolności.

PUŁTUSK.  
Złamał sądowy zakaz

20-latek pomimo sądowego zakazu kierował 
Oplem. Młody mężczyzna został zatrzymany 

w policyjnym areszcie i już kolejnego dnia 
stanął przed sądem. Otrzymał m.in. grzywnę 
i zakaz kierowania pojazdami na 3 lata

Kierowcy posiadający orzeczone zakazy pro-
wadzenia pojazdów są nadal zagrożeniem na 
polskich drogach. Tacy kierowcy przyczyniają 
się do wielu różnorodnych zdarzeń drogowych, 
stwarzając zagrożenie dla innych uczestników 
ruchu drogowego. Celem egzekwowania prawa 
policjanci stosują wobec takich kierujących po-
stępowanie przyspieszone, co oznacza, że w cią-
gu maksymalnie 48 godzin od zatrzymania kie-
rowca staje przed sądem.

We wtorek (18.03) na ulicy Aleja Wojska Pol-
skiego w Pułtusku funkcjonariusze zatrzymali 
do kontroli drogowej 20-latka mieszkańca po-
wiatu pułtuskiego kierującego Oplem, który 
jak się okazało, posiadał aktywny zakaz prowa-
dzenia pojazdów mechanicznych za popełnione 
wykroczenia. Mężczyzna został zatrzymany 
i osadzony w policyjnej celi, po czym stanął 
przed sądem, który wymierzył mu karę grzywny 
w wysokości 3 600zł oraz świadczenie pieniężne 
5000 złotych na rzecz Pokrzywdzonym w wy-
padkach drogowych, jak również opłacenie ko-
szów postępowania sądowego. Wobec 20-latka 
zasądzono zakaz prowadzenia pojazdów mecha-
nicznych na okres 3 lat. 

LEGIONOWO.  
Europejski nakaz 
aresztowania i list gończy, 
dwóch zatrzymanych

Legionowscy kryminalni zatrzymali dwóch 
poszukiwanych mężczyzn. 39-latek poszuki-
wany był ENA wydanym przez Niemcy, nato-
miast 36-latek listem gończym, który wydał 
za nim Sąd Rejonowy w Krośnie

Jednym z priorytetowych zadań policjantów 
wydziału kryminalnego legionowskiej komen-
dy jest zatrzymywanie osób ukrywających się 
przed wymiarem sprawiedliwości. W ubie-
głym tygodniu kryminalni po raz kolejny za-
działali skutecznie. Wytropili bowiem miejsce 
pobytu dwóch ukrywających się przed wymia-
rem sprawiedliwości mieszkańców powiatu 
legionowskiego.

Pierwszy z zatrzymanych 39-latek został za-
trzymany w jednym z domów na terenie gminy 
Jabłonna. Mężczyzna poszukiwany był na pod-
stawie Europejskiego Nakazu Aresztowani wy-
danego przez Niemcy za przestępstwo oszustwa 
metodą „na wnuczka”. Mężczyzna trafił do po-
licyjnego aresztu, a dalej jego sprawa zajmie się 
Prokuratura Okręgowa w Warszawie. Drugim 
z zatrzymanych był 36-latek. Tym razem krymi-
nalnie namierzyli go w jednym z mieszkań w Le-
gionowie. Mężczyzna poszukiwany był od 2024 
roku na podstawie listu gończego wydanego przez 
Sąd Rejonowy w Krośnie. 36-latek najbliższe 50 
dni spędzi w zakładzie karnym za kierowanie po-
jazdem w stanie nietrzeźwości. Ciężka i wytrwa-
ła praca zarówno policjantów operacyjnych, nie 

umundurowanych i nie widocznych na ulicach, 
jak i tych w mundurach sprawia, iż mieszkańcy 
naszego powiatu mogą czuć się bezpieczni na co 
dzień i wierzyć, że skazani przestępcy odsiedzą 
swoje wyroki za kratami.

NOWY DWÓR MAZ.  
Zatrzymali 
poszukiwanego 45-latka

Praca operacyjna policjantów Wydziału 
Kryminalnego pozwoliła na kolejne zatrzy-
manie osoby poszukiwanej listem gończym. 
45-latek do odbycia miał karę 4 miesięcy 
pozbawienia wolności. Trafił do jednostki 
penitencjarnej

24 marca br. nowodworscy kryminalni reali-
zując czynności operacyjne ustalili, gdzie ukry-
wa się poszukiwany 45-latek. W poniedziałkowy 
poranek zapukali do jednego z mieszkań w cen-
trum Nowego Dworu Mazowieckiego. Pod wy-
typowanym adresem zastali meżczyznę poszuki-
wanego na podstawie listu gończego, wystawio-
nego przez Sąd Rejonowy w Nowym Dworze 
Mazowieckim. 45-latek do odbycia miał karę 4 
miesięcy bezwzględnego pozbawienia wolności 
za nierealizowanie ciążącego na nim obowiązku 
alimentacyjnego. Trafił do nowodworskiej ko-
mendy, a następnie został przewieziony do zakła-
du karnego, gdzie spędzi najbliższe miesiące.

SEROCK. Buchnął 
szczoteczki elektryczne

Policjanci z Serocka w weekend wyjaśnili 
sprawę kradzieży, do której doszło w jednym 
ze sklepów. Przestępstwa tego dopuścił się 29-
letni mieszkaniec Legionowa. Mężczyzna za 
popełnione przestępstwo odpowie przed są-
dem. Grozi mu do 5 lat pozbawienia wolności

W piątek seroccy policjanci przyjęli zawia-
domienie o kradzieży w jednym z miejscowych 
sklepów. Nieznany wówczas sprawca wyniósł ze 
sklepu szczoteczki elektryczne o wartości po-
nad 900 złotych. Kryminalni, którzy zajęli się 
tą sprawą, na podstawie zebranych materiałów 
dowodowych, ustalili tożsamość sprawcy oraz 
adres, pod którym obecnie może przebywać. 

W niedzielę, w godzinach porannych, zapukali 
do drzwi wytypowanego mieszkania na jednym 
z legionowskich osiedli. W mieszkaniu zasta-
li, zaskoczonego wizytą policjantów, 29-latka. 
Mężczyzna został zatrzymany i przewieziony na 
dalsze czynności do Komisariatu Policji w Se-
rocku. Jeszcze tego samego dnia dochodzenio-
wiec przedstawił 29-latkowi zarzut kradzieży 
szczoteczek elektrycznych o wartości 910 zło-
tych. Mieszkaniec Legionowa przyznał się do 
popełnionego przestępstwa i teraz za swój czyn 
odpowie przed sądem. Zgodnie z kodeksem kar-
nym grozi mu nawet 5 lat więzienia. Czynności 
w tej sprawie prowadzone są pod nadzorem Pro-
kuratury Rejonowej w Legionowie.

KPP: Legionowo/Nowy Dwór Maz./Pułtusk
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23-III-25r. rozpoczęło 
się weekendowe 
szkolenie podstawowe 
i wyrównawcze  
w 6 Mazowieckiej 
Brygadzie Obrony 
Terytorialnej

W minioną sobotę do służ-
by stawiło się ponad 80 ochot-
ników – kobiet i mężczyzn 
z różnych środowisk, repre-
zentujących zarówno admini-
strację publiczną, jak i środo-
wiska studenckie czy służby 
mundurowe.

Szkolenie prowadzone 
w trybie weekendowym – 
popularnie nazywane „Szes-
nastką” i „Ósemką” – to pro-
pozycja skierowana do tych, 
którzy chcą pełnić służbę 
wojskową bez konieczności 
rezygnowania z pracy czy 
nauki. Uczestnicy spędzają 
w koszarach soboty i nie-
dziele, realizując intensywny 
program szkoleniowy – iden-
tyczny z tym, który obowią-
zuje w trybie ciągłym.Wśród 
nowych ochotników znalazł 
się szer. Maciej – dyrektor 
departamentu informatyki 
w Agencji Restrukturyzacji 

i Modernizacji Rolnictwa. 
– Po pierwsze – patriotyzm. 
Po drugie – chcę, jeśli będzie 
taka możliwość, wykorzy-
stać swoje kompetencje na 
rzecz obronności. Sam rów-
nież chcę się czegoś nauczyć 
– mówi.

Inna z uczestniczek, szer. 
Katarzyna – pracownik woj-
ska, podkreśla, że do służby 
zachęciła ją córka. – Kie-
dy opowiadała o pomocy 

powodzianom, poczułam, że 
chcę być częścią takiej wspól-
noty. Było trzeba trochę potre-
nować, ale dam radę – mówi 
z uśmiechem.

Program przyciąga również 
młodych. Szer. Mateusz, stu-
dent bezpieczeństwa narodo-
wego, liczy, że dzięki szkole-
niu spojrzy na teorię z uczelni 
przez pryzmat praktyki. – Mój 
tata służył w wojsku, jego 
opowieści mnie ukształtowały. 

Teraz sam chcę poczuć, jak 
to wygląda „od środka” 
– podkreśla.

Szkolenie podstawowe 
przeznaczone jest dla osób 
bez wcześniejszego do-
świadczenia wojskowego – 
obejmuje m.in. strzelectwo, 
taktykę, pierwszą pomoc 
i topografię. Wyrównawcze 
zaś – dla rezerwistów – po-
zwala uzupełnić i odświeżyć 
już nabyte umiejętności.

Jak zaznacza jeden z in-
struktorów 63 Batalionu Lek-
kiej Piechoty w Nowym Mie-
ście nad Pilicą: – Tryb week-
endowy nie jest łatwiejszy. To 
samo szkolenie, ten sam mate-
riał, te same wymagania. Róż-
ni się tylko tempo – nie treść.

Najbliższe możliwości 
wstąpienia do Wojsk Obrony 
Terytorialnej to 10 maja (szko-
lenie podstawowe) i 18 maja 
(szkolenie wyrównawcze). 
Obie formy zakończy uroczy-
sta przysięga wojskowa zapla-
nowana na 25 maja.

Zgłoszenia przyjmują Woj-
skowe Centra Rekrutacji oraz 
rekruterzy terytorialsi. Ich da-
ne kontaktowe można znaleźć 
na stronie: rekruterzy.teryto-
rialsi.wp.mil.pl.

Ponad 80 nowych ochotników Tajemnicze zdjęcie 
z Goławic
23-III-25r. na facebookowej grupie „Pomiechówek 
o historii przy kawie” ukazał się kolejny ciekawy wpis 
p. Andrzeja Lenarta – lokalnego pasjonata dziejów 
ziemi pomiechowskiej

Tym razem podzielił się on archiwalnym zdjęciem z lat 
trzydziestych XX wieku, pochodzącym z prywatnego albu-
mu p. B. i H. Oleksiaków.

Fotogra�a przedstawia grupę nieznanych osób, prawdo-
podobnie mieszkańców Goławic. Autor posta zwraca się 
do społeczności z prośbą o pomoc w rozpoznaniu postaci 
uwiecznionych na zdjęciu. – Kolejne osoby do rozpoznania. 
Mogą to być mieszkańcy Goławic – napisał p. Lenart.

Takie inicjatywy to nie tylko próba ocalenia od zapomnie-
nia imion i historii zwykłych ludzi, ale również przykład ży-
wej, oddolnej pracy nad pamięcią zbiorową. Dzięki zaanga-
żowaniu mieszkańców Pomiechówka i okolic, co rusz udaje 
się ustalić tożsamość bohaterów dawnych fotogra�i, uzu-
pełnić drzewa genealogiczne i przywrócić należne miejsce 
w historii osobom, o których już niemal nikt nie pamiętał.

Zdjęcie, choć bez podpisów, tchnie atmosferą tamtych 
lat – skromność ubioru, powaga spojrzeń, wiejska sceneria. 
Być może ktoś rozpozna krewnych, sąsiadów lub znajomych 
z rodzinnych opowieści.

Autor wpisu oraz właściciele albumu – p. B. i H. Oleksiako-
wie – zasługują na podziękowanie za udostępnienie tej pa-
miątki. A wszystkich miłośników historii lokalnej zachęcamy 
do odwiedzenia grupy „Pomiechówek o historii przy kawie” 
i włączenia się w rozpoznawanie zapomnianych twarzy.

23-III-25r. ogłoszono 
listę inwestycji, które 
otrzymają wsparcie 
w ramach Krajowego 
Planu Odbudowy. 
W całym województwie 
mazowieckim  
22 samorządy i zakłady 
usług komunalnych 
otrzymają łącznie niemal 
91,5 mln zł na projekty 
z zakresu zrównoważonej 
gospodarki wodno-
ściekowej

Środki te mają zostać wy-
korzystane przede wszyst-
kim na terenach wiejskich.

W gronie bene�cjentów 
znalazły się również dwie 

gminy z powiatu nowodwor-
skiego:

– Gmina Leoncin otrzy-
ma 5 mln zł na budowę sie-
ci wodno-kanalizacyjnej,– 
Gmina Zakroczym uzyska 3 
880 267,69 zł na poprawę go-
spodarki wodno-ściekowej.– 
Ponad 90 milionów złotych 
z Krajowego Planu Odbudowy 
wesprze inwestycje na całym 
Mazowszu. Wszystkie projekty 
mają zostać zrealizowane do 
2026 roku – zaznaczył mar-
szałek województwa mazo-
wieckiego.

W ramach dotacji moż-
liwa będzie m.in. budowa 

kanalizacji sanitarnej, mo-
dernizacja oczyszczalni ście-
ków, unowocześnienie stacji 
uzdatniania wody czy przy-

stosowanie terenów pod bu-
dowę zbiorników retencyj-
nych. Celem programu jest 
poprawa dostępu do czystej 

wody i ochrona środowiska 
naturalnego – zwłaszcza na 
obszarach wiejskich.

Wicemarszałek Rafał Raj-
kowski podkreślił, że wspar-
cie obejmuje nie tylko pro-
jekty klimatyczne, lecz także 
inwestycje związane z trans-
formacją cyfrową. – Dzięki 
tym środkom rozwijać się będą 
nie tylko poszczególne gminy, 
lecz całe Mazowsze – powie-
dział.

Krajowy Plan Odbudowy 
i Zwiększania Odporności to 
program �nansowany z unij-
nego Funduszu Odbudowy, 
z którego Polska ma otrzy-

mać łącznie około 268 miliar-
dów złotych. Zgodnie z zało-
żeniami, program ma wspie-
rać odbudowę gospodarki po 
kryzysie związanym z pande-
mią COVID-19, wzmacniać in-
frastrukturę oraz przyczyniać 
się do transformacji ekolo-
gicznej i cyfrowej kraju.

– To bardzo konkretna po-
moc w rozwoju obszarów wiej-
skich, która nie tylko poprawi 
jakość życia mieszkańców, lecz 
także przyczyni się do ochrony 
mazowieckiej przyrody – za-
uważyła Janina Ewa Orze-
łowska, członek zarządu wo-
jewództwa mazowieckiego.

Miliony z KPO na kanalizację i czystą wodę

Do inicjatywy przyłączyło 
się już 232 250 dzieci z całej 
Polski, w tym aż 39 236 przed-
szkolaków z województwa 
mazowieckiego.

Walka z pasożytami jelito-
wymi, takimi jak owsiki, to 
temat często przemilczany – 
a jednak obecny w życiu tysię-
cy rodzin. Program pokazuje, 
że nawet tak „niewygodny” 
problem można oswajać z hu-
morem i mądrością, jednocze-
śnie budując zdrowe nawyki 
u dzieci. Kluczem do sukcesu 
jest regularne mycie rąk – po 
wyjściu z toalety, przed jedze-
niem, po powrocie do domu. 
I właśnie ten nawyk stanowi 
fundament kampanii.

Placówki biorące udział 
w programie otrzymują 

bezpłatne „Owsipaki” – zesta-
wy dydaktyczne zawierające 
scenariusze zajęć, materiały 
do zabaw i edukacji, a także 
pieczątki z podobizną owsika. 
Zadaniem dzieci jest zmycie 
tej pieczątki w ciągu dnia – 
nagrodą są kolorowe, zmy-
walne tatuaże oraz uśmiech 
i pochwała. Oprócz tego dzieci 
uczestniczą w grach, uczą się 
rymowanek i kolorują ilustra-
cje o tematyce higienicznej.

Program powstał przy udzia-
le specjalistów – psychologa 
Dominiki Słowikowskiej oraz 
dr n. med. Jolanty Popielskiej 
– a wspiera go również dr n. 
med. Alicja Karney z Funda-
cji Instytutu Matki i Dziecka. 
– Przedszkola mają ogromną 
rolę w edukacji zdrowotnej 

dzieci i rodziców. Nauka pro-
stych czynności może chronić 
przed poważnymi konsekwen-
cjami zdrowotnymi – podkre-
śla ekspertka.

Dodatkowym atutem akcji 
jest zaangażowanie znanych 
osób ze świata internetu i me-
diów rodzinnych, takich jak 
Jakob Kosel, Suchy Tata czy 
Kreatywne Macierzyństwo. 
Dzięki ich wsparciu informa-
cje o programie dotarły do ty-
sięcy rodziców, którzy coraz 
chętniej zgłaszają przedszkola 
do udziału.

Wspólnie z miesięcznikiem 
„Bliżej Przedszkola” przy-
gotowano także specjalną 
piosenkę, która w przystępny 
sposób tłumaczy dzieciom, 
czym są owsiki i dlaczego 
trzeba myć ręce.

Jak dołączyć? To bardzo 
proste – wystarczy wypeł-
nić formularz zgłoszeniowy 
dostępny na stronie: www.
PrzedszkolaBezOwsików.pl. 
Liczba miejsc jest ograniczo-
na, a udział bezpłatny.

Przedszkola i owsiki
Trwa w najlepsze ogólnopolski program 
edukacyjny „PrzedszkolaBezOwsików.pl”, 
którego celem jest nauka higieny osobistej 
wśród najmłodszych – w formie radosnej, 
kolorowej zabawy
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Przystąpiło do niego sześć 
dwuosobowych zespołów ku-
charzy z: ZS CKR w Golądko-
wie, ZS CKR im. Emilii Su-
kertowej-Biedrawiny w Mali-
nowie, ZS im. Bolesława Prusa 
w Pułtusku, ZS nr 1 im. Sta-
nisława Staszica w Płońsku, 
ZS nr 2 im. Adama Mickiewi-
cza w Ciechanowie, ZS CKR 
w Gołotczyźnie.  

- Zespół Szkół w Goląd-
kowie jako pierwszy odpo-
wiedział na naszą inicjatywę. 
To tutaj rozpoczęła się nasza 
przygoda – pierwsza w okrę-
gu ciechanowskim i w całej 
Polsce, polegająca na pro-
mocji łowiectwa i dziczy-
zny w sposób edukacyjny, 
profesjonalny i nowoczesny. 
Właśnie w Golądkowie zre-
alizowaliśmy nasz pierwszy 
pokaz rozbioru dziczyzny, 
omawiając przy tym nie tyl-
ko techniczne aspekty mięsa, 
ale i jego wartość odżywczą, 
pochodzenie oraz miejsce 
w zrównoważonym łańcuchu 
żywnościowym. Szkoła bez 
cienia wahania zgodziła się 
również na prezentację  roz-
bioru sarny, a kulminacją tych 
działań było wspólne gotowa-
nie – piękne, praktyczne pod-
sumowanie całego procesu: od 
lasu, przez edukację, aż po ta-
lerz. To właśnie w Golądkowie 
wszystko się zaczęło – i za to 
jesteśmy ogromnie wdzięcz-
ni – powiedziała Katarzyna 
Dudek, łowczy okręgowy ZO 
PZŁ w Ciechanowie, witając 
zebranych: kucharzy szkol-
nych – „ambasadorów nowo-
czesnej kuchni”, opiekunów, 
jury – Sławomira Lenarcika, 
który przybył do Golądkowa 
z  wiceprezes ZARZĄDU 
Zakładu Mięsnego LENAR-
CIK  Marzeną Krakowską, 

Tomasza Siedleckiego, Mi-
chała Jasińskiego, Jakuba Du-
dę, Michała Kisiela, Grażynę 
Marię Dzierżanowską. 

Dyr. Ewa Leszczyńska: - 
Szybciutko odpowiedzieliśmy 
na inicjatywę pani Katarzyny 
Dudek, tym bardziej że ten 
pomysł i jego realizacja daje 
możliwość goszczenia tylu 
znamienitych osób. Wyrażam 
swoją ogromną radość z tego, 
że TO  się dzieje i liczę na to, 
że ten dzień będzie wyjątkowy 
dla wszystkich uczestników 
konkursu, dla opiekunów ze-
społów i dla nas, dla młodzie-
ży i pań, które są zaangażo-
wane w pracowniach TECH-
NIK ŻYWIENIA i USŁUG 
GASTRONOMICZNYCH. 

Głos trąbki sygnalisty, 
Wojciecha Szydłowskiego, 
dał znak, że gotowanie czas 
zacząć. – Na łów! – usłyszeli 
uczestnicy konkursu. 

Młode kucharki i młodzi 
kucharze z uwagą, ze spoko-
jem i iskrą w oczach przystą-
pili do pracy w urządzonej na 
tip top pracowni kucharskiej. 
Ich zadaniem było przygoto-
wanie drugiego dania obia-
dowego z zastosowaniem 
dziczyzny.  Obwarowane było 
kilkoma zasadnymi uwagami, 
a to: czasem na przygotowanie 
potrawy – 150 minut, nieko-
rzystaniem z gotowych sosów, 
nienaturalnych wzmacniaczy 
smaku i zapachu, półproduk-
tów, gotowych farszów, ufor-
mowanych wcześniej elemen-
tów warzyw czy owoców. 

Co zaserwowali uczestnicy 
DZICZY CHEF KUCHNI? 
Różnorodność potraw: Goląd-
kowo – Dzikie przygody pod 
jabłonią; Pułtusk – Gulasz 

z jelenia z winnym aromatem 
i buraczanymi kluskami; Cie-
chanów -  Królestwo dzikiej 
polędwicy; Malinowo – Dzi-
kie pierożki, Płońsk – Leśne 
ravioli z dzika; Gołotczyzna – 
Dziczy przysmak z nioki. 

Co orzekło konkursowe ju-
ry, złożone z szefów kuchni, 
znawców kuchni regional-
nej i dietetycznej? Pierwsze 
miejsce przyznało zespołowi 
z Malinowa (Mikołaj Chim-
kowski i Wojciech Jakubow-
ski; op. Iwona Szulc), dru-
gie dziewczętom z Pułtuska 
(Aleksandra Seroko i Maja 
Wyrek; op. Lidia Przybysz), 
trzecie z Golądkowa (Zofia 
Brzozowska  i Justyna Kuli-
gowska; op. Edyta Żychowska 
i Izabela Sieńkowska).  

Sławomir Lenarcik: - Bar-
dzo mi się podoba to gastro-
nomiczne spotkanie – mówię 
to  już po pierwszych obser-
wacjach. Dostrzegam zaan-
gażowanie młodych ludzi, też 

pomieszczenie – pracownię, 
która jest świetnie przygoto-
wana i wyposażona. Widzę tu 
zaangażowanie i pracę władz 
szkoły. No i pomysł pani Ka-
tarzyny Dudek, pierwszy raz 
to przeżywam, doceniając 
szkołę, jej organizację i „re-
żysera”, panią dyrektor Ewę 
Leszczyńską. W młodzieży, 
uczestnikach, naprawdę widzę 
potencjał, w przyszłości mogą 
zastępować obecnych szefów 
kuchni.

Katarzyna Dudek: - Pomysł 
konkursu zrodził się z fascy-
nacji dziczyzną i pasji do lasu. 
Łowiectwo, jak miłość do la-
su, jest  w mojej rodzinie  od 
pokoleń – mój brat Jakub Du-
dek poluje, on mnie uczył ło-
wiectwa, tata był strażnikiem 
łowieckim, dbał o zwierzynę, 
dokarmiał zwierzęta, zdej-
mował wnyki, mój chrzestny 
jest myśliwym. Ja też poluję, 
wszystko co upoluję, zabie-
ram do domu, żywimy się 
tylko i wyłącznie dziczyzną. 

Polowanie to moja pasja, ko-
cham myśliwych i ich zaan-
gażowanie.  Wspiera mnie 
w działaniach  pan Sławek Le-
narcik, też myśliwy. Co jesz-
cze?  Obecnie jako ZARZĄD 
OKRĘGOWY jesteśmy na 
etapie wydawania książeczki 
dla dzieci,  to dziesięć bajek, 
typowo myśliwskie opowieści 
dla najmłodszych, ukazujące 
myśliwego jako dobrą istotę, 
przyjaznego człowieka lasu, 
który lasom i zwierzętom po-
maga. Chcemy trochę odwró-
cić tę negatywną rzeczywi-
stość, w której jesteśmy, która 
nas, myśliwych,  dotyczy. Ilu-
stracje? Będą, robi je moja cór-
ka Maria, dwunastolatka.   

Michał Kisiel w podsumo-
waniu konkursu: -  Kuchnią 

zajmuję się prawie 40 lat 
i kuchnią myśliwską tyle sa-
mo, a pamiętajcie, że nasza 
kuchnia myśliwska to jest naj-
większy diament w koronie 
gastronomicznej i zarazem 
pierwszy diament – podstawą 
polskiej kuchni była kuchnia 
myśliwska, była pierwowzo-
rem i pozostaje pierwowzorem 
smacznego i zdrowego jedze-
nia. Niestety, często wyszy-
dzana, a myśliwi atakowani 
za swoją pracę. Nie dajcie się 
zmylić tym podszeptom. Nie 
możemy mieć 400 tysięcy dzi-
ków, nie dalibyśmy rady poru-
szać się po jezdniach. Trzeba 
zaufać myśliwym, leśnikom 
i kuchni myśliwskiej. I tego 
się trzymajmy.   

Grażyna Maria 
Dzierżanowska

6 dobra strona golądkowa

To właśnie w Golądkowie wszystko się zaczęło 
28 marca zapisze się złotymi zgłoskami w annałach ZS CKR im. 
Jadwigi Dziubińskiej  w Golądkowie, bowiem tu właśnie miał 
miejsce I Międzyszkolny  Konkurs Kulinarny DZICZY CHEF KUCHNI

OTO SPONSORZY I PARTNERZY KONKURSU

Krajowy Ośrodek Wsparcia Rolnictwa  
oddział terenowy w Warszawie (nagrody);

Zakłady Mięsne LENARCIK – p. SŁAWOMIR LENARCIK  
(dostarczenie dziczyzny dla kucharzy, świetnych wędlin  

dla uczestników konkursu i na stół degustacyjny);
Wójt GMINY KARNIEWO p. Michał Jasiński  

(ufundowanie fartuchów kucharskich  DZICZY CHEF KUCHNI);
Wójt GMINY PŁONIAWY-BRAMURA p. Jakub Dudek  

(puchary dla najlepszych drużyn);
Hotel Zamek – DOM POLONII w Pułtusku; WARSZAWIANKA 

HOTEL WELLNESS&SPA - (ufundowanie nagród specjalnych).

***
Zarząd Okręgowy PZŁ w Ciechanowie składa serdeczne podziękowania 

dla ZS CKR w Golądkowie, w szczególności dla dyrektor szkoły  
p. Ewy Leszczyńskiej za otwartość, entuzjazm i gotowość do współpracy.
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Gminna Spółdzielnia Samopomoc Chłopska w Nasielsku
SPRZeDa

DZIAŁKI POŁOŻONE W DZIELNICY PRZEMYSŁOWEJ W PIEŚCIROGACH STARYCH PRZY  UL. HETMAŃSKIEJ  
 działka 53-338/1 o powierzchni 5759 mkw KW 2151            działka 53-334/4 o powierzchni  1904 mkw  KW 794

cena wywoławcza 120 Pln/mkw netto
Oferty prosimy składać: bezpośrednio w biurze GS Nasielsk, ul. Warszawska 2 
pocztą na adres: Gminna Spółdzielnia Samopomoc Chłopska w Nasielsku,05-190 Nasielsk ul. Warszawska  2 
lub e-mailem gs@gsnasielsk.pl

Więcej szczegółów – tel. +48 697 446 332 

MATERIAŁ PROMOCYJNY

Węgiel aktywny w kosmetyce 
wykorzystywany jest 
od wielu lat. Posiada 
właściwości antybakteryjne, 
oczyszczające, ściągające. 
Doskonale oczyszcza skórę 
z wszelkich nagromadzonych 
zanieczyszczeń, a przede 
wszystkim z sebum. Węgiel 
jest najsilniejszym naturalnym 
adsorbentem. Polecany 
szczególnie dla skóry tłustej, 
zanieczyszczonej, trądzikowej. 

Aktywny węgiel
Węgiel aktywny, znany także jako 

węgiel aktywowany, to składnik na-
turalny, który ma zdolność wychwy-
tywania z organizmu toksyn i ich 
wydalania. W kosmetyce sprawdza 
się jako substancja oczyszczająca 
skórę, pochłaniająca zanieczysz-
czenia i niwelująca zrogowaciały 
naskórek. Działa przeciwzapalnie 
i antybakteryjnie, wspierając kondy-
cję cery i zapewniając dobry wygląd 
skóry.

Czym jest węgiel aktywny?
Węgiel aktywny to składnik do-

brze znany i stosowany w leczeniu 
biegunek i rozstrojów w przewodzie 
pokarmowym. Taki węgiel lecz-
niczy świetnie działa przy zwięk-
szonej częstotliwości wypróżnień, 
wspomagając działanie przewodu 
pokarmowego. Węgiel aktywny wy-
korzystywany jest także w kosmety-
ce. Jego właściwości oczyszczające 
i absorbująca moc przyciągania tok-
syn sprawiają, że jest to składnik 
doskonale sprawdzający się w ko-
smetykach oczyszczających i wspo-
magających dobrą kondycję skóry.

Jak działa węgiel aktywny na 
skórę i włosy?

Wykorzystanie węgla aktywnego 
w kosmetykach wspomaga walkę 
z toksynami i zanieczyszczeniami 
oraz przywrócenie skórze równowa-
gi w tym zakresie. Węgiel aktywny 
pochłania toksyny z powierzchni 
skóry, usuwa zrogowaciały naskó-
rek oraz nadmiar sebum. Chroni 
przed działaniem szkodliwych sub-
stancji. Ma właściwości antybakte-
ryjne i przeciwzapalne. Koi i łago-
dzi skórę. Działa też rozjaśniająco. 
Stosowanie węgla aktywowanego 
pomaga pozbyć się zaskórników 
i innych zmian skórnych. Składnik 
ten zmniejsza stany zapalne, zapew-
niając uczucie świeżości i balansu. 
Nie ma potencjału podrażniającego, 
dlatego może być wykorzystywany 
nawet przy wymagającej skórze.

To także składnik doskonale 
sprawdzający się w pielęgnacji wło-
sów. Jego silne właściwości adsorp-
cyjne oraz działanie przeciwzapalne 
i oczyszczające zapewniają lepszą 
kondycję skóry głowy, co przyczy-
nia się do odblokowania jej, dzięki 
czemu może ona się skuteczniej 
regenerować. Takie działanie bez-
pośrednio przekłada się na cebulki 
- ich jakość oraz powstawanie no-
wych włosów. 

Jak jest pozyskiwany ?
 Węgiel aktywny do celów ko-

smetycznych nie jest pozyskiwany 
z węgla kamiennego – najczęściej do 
tego celu wykorzystuje się kawałki 
drewna odmian liściastych, łupiny 
kokosów lub bambus. Surowiec jest 
najpierw opalany, a następnie pod-
dawany obróbce parą wodną w tem-
peraturze 800-1000 °C. 

Dzięki swoim wyjątkowym wła-
ściwościom węgiel drzewny jest 
wspaniałym absorbentem, który 
całkowicie wchłania nadmiar se-
bum i zanieczyszczenia. Zaletą tego 
składnika jest to, że jest w pełni neu-
tralny: nie powoduje alergii, a szam-
pon z węglem może być stosowany 
do każdego typu włosów. 

Czarna magia szamponu
Czarny szampon na bazie wę-

gla drzewnego może sprawić cuda, 
podobnie jak sam węgiel. Szam-
pon z węglem drzewnym starannie 
oczyszcza włosy i skórę głowy z nie-
potrzebnych rzeczy ! Większości ko-
smetyków do układania włosów nie 
można całkowicie zmyć przy uży-
ciu jedynie zwykłego szamponu do 
codziennej pielęgnacji. Cząsteczki 
kosmetyków do stylizacji pozostają, 
a nawet gromadzą się na włosach 
i skórze głowy, tworząc swego ro-
dzaju pancerz. To z kolei utrudnia 
działanie masek i balsamów – cen-
ne składniki po prostu nie mogą 
się „przebić“ przez warstwę zanie-
czyszczeń ! Węgiel wybawi Twoje 
włosy od zbędnych zanieczyszczeń 
i otworzy drogę dla składników 
odżywczych.

Głównym zadaniem węgla jest 
oczywiście wchłanianie zanieczysz-
czeń. Przede wszystkim dotyczy to 
sebum, potu, kurzu i pozostałości 
kosmetyków do stylizacji. Szam-
pon z węglem starannie oczyszcza 
skórę głowy, a także włosy na ca-
łej ich długości. Łagodna formuła 
szamponu nie wysusza i nie ściąga 
skóry. Przy regularnym stosowa-
niu reguluje pracę gruczołów ło-
jowych, a włosy dłużej zachowują 
świeży wygląd i objętość u nasady. 

Szampon najlepiej działa na wło-
sy i skórę głowy ze skłonnością do 
przetłuszczania się. 

Wybielająca ziołowa pasta do 
zębów z węglem i ziołami tajgi

Wybielająca ziołowa pasta do 
zębów z węglem drzewnym ma 
głęboki czarny kolor, a efektem jej 
regularnego stosowania są Twoje 
naturalnie białe zęby. Skutecznie 
rozjaśnia szkliwo, usuwa płytkę na-
zębną oraz przebarwienia spowodo-
wane przez tytoń, kawę. Zapobiega 
powstawaniu kamienia nazębnego 
i próchnicy. Zapewnia świeży od-
dech. Węgiel drzewny bezpiecznie 
rozjaśnia szkliwo zębów. Srebro ko-
loidalne zawarte w paście zapobiega 
rozwojowi bakterii. Wyciąg z ber-
genii ma działanie ściągające przy 

problemach z paradontozą. Esen-
cjonalny olejek jodłowy wzmacnia 
dziąsła, nadaje świeży oddech. Olej 
sosnowy pomaga w odnowie ślu-
zówki jamy ustnej. Produkt zawiera 
naturalne substancje czynne po-
wierzchniowo, które maksymalnie 
łagodnie działają na szkliwo. Przy-
jemny naturalny zapach to zasługa 
naturalnych olejków i wyciągów, 
a nie sztucznych substancji zapa-
chowych. Nie zawiera parabenów, 
SLS i fluoru. 

Wybierz kosmetyki oczyszcza-
jące, detoksykujące, dotleniające 
i kojąco-łagodzące z dodatkiem 
węgla aktywnego, które zapewnia-
ją przywrócenie skórze równowagi 
i pięknego wyglądu oraz zachowa-
nie efektu na długi czas..

Niebiańska Doskonałość

Węgiel aktywny w kosmetykach
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Co się dzieje w zespole 
Sexbomba? Ptaszki 
ćwierkają coś o nowej 
płycie...
Faktycznie, ciężko ostat-

nio pracujemy. W maju 2024 
ukazał się nasz autorski al-
bum zatytułowany “Sztucz-
na inteligencja kontra praw-

dziwa głupota” opowiadający 
o współczesności i zagroże-
niach w otaczającym nas cy-
berświecie. Przez niektóre por-
tale (np. Kulturalnipl) oraz 
dziennikarzy muzycznych, 
w tym Marka Wiernika został 
uznany za najlepszą polską 
płytę roku 2024. Trafiliśmy 
również z tym albumem do 
dziesiątki najważniejszych 
polskich zespołów roku 2024 
wg. ANTYRADIA. Bardzo 
nam z tego powodu jest miło, 
a po reakcjach na koncertach 
widzimy, że takie utwory jak 
“Dzisiaj jeszcze nie”, “Moty-
lek” czy ”Gdy odejdę” spodo-
bały się publiczności.

“Sztuczna inteligencja...” 
to już ubiegłoroczna 
płyta. Za to teraz 
przygotowaliście płytę 

z polskimi coverami, 
wśród których będą 
utwory autorstwa 
W. Młynarskiego, A. 
Osieckiej...na warsztat 
wzięliście klasykę polskiej 
muzyki. Skąd taki 
pomysł?
Taka płyta chodziła za na-

mi od dawna. Stwierdziliśmy, 
że jeżeli mamy ją nagrać to 
najlepiej właśnie teraz, nie-
cały rok po wydaniu naszego 
autorskiego albumu. Wydaw-
cą, dokładnie tak samo jak 
poprzednio jest firma Mystic 
Production, z którą świetnie 
nam się współpracuje. A co 
do repertuaru, to faktycznie 
znalazły się na tej płycie, za-
tytułowanej “Melodie z musz-
tardą” dość nieprzewidywalne 
utwory. Nieoczywiste, gdyż 
w zdecydowanej większości 

naSZe wiLkOwYJe

Kiedesi
Kiedesi było lepij – westchnął gorzko Solejuk kończąc 

butelkę Mamrota. Straśnie mnie to podwnerwiło, bo mię 
nigdy nie było lepij niż teraz. Dzieciaki rosną, Jola ko-
cha mię do szaleństwa, a patrio polo zapewnia stabilny 
dochód. I oszczędności. Nic, co było kiedesi nawet się 
nie umywa. Układałem już sobie w głowie cała filipin-
kę, gdy Hadziuk mnie ubiegł i zapytał podchwytliwie – 
A kiedy? Kiedesi – odpowiedział Solejuk nie spodziewa-
jąc się pułapki zastawianej przez wiernego druha. Ale 
konkretnie – kiedy? – nie rezygnował Hadziuk. Jak cię ze 
szkoły wywalali? Czy jak cię do pudła wsadzali? Czy jak 
bezrobotny byłeś? Czy jak zacząłeś pracować na posyłki 
w „Pierogach Solejukowej”?

To nie fer… - próbował się bronić Solejuk – bo ja ogól-
nie tak mówię, a ty mię za szczegóły łapiesz. Ty mi nie-
feraka nie zgrywaj – Hadziuk nie odpuszczał – tylko się 
zastanów i odpowiadaj: Kiedy? Jak długo? I dlaczego? 
No wiadomo było, że Solejuk nie miał żadnych szans. Nie 
tylko dlatego, że sam całego Mamrota obalił, bo reszta 
z nas ślubowała w kościele miesiąc przed Wielkanocą nie 
pić,  ale też dlatego, że z Solejukową pamięcią, jest jak 
z supermarketem – niby wszystkiego dużo, ale tego co 
potrzebujesz – akurat nie ma. Tymczasem Hadziuk przez 
ostatnią godzinę mało własną śliną się nie zakrztusił, 
tak mu ciekła na widok Solejuka spokojnie obalające-
go flaszkę, bo w dniu ślubowania Solejuk akurat wirusa 
żołądkowego miał i w domu został i teraz mógł pić slu-
bowania nie łamiąc. Wprawdzie Solejukowa codziennie 
rano do kościoła go wysyła, by doślubował, ale Solejuk 
codziennie rano do ławeczki tylko dochodzi, a potem 
ślubować nie może, bo trudno wstrzemięźliwość ślubo-
wać po alkoholu. Więc Hadziuk sytuacją wkurzony czuł, 
że odwet wziąć może niedużym kosztem, aby Solejuk na 
wieki wieków zapamiętał, że solidarnoś bywa kłopotliwa 
i kosztowna, ale niesolidarność jest wprost bolesna. I wo-
bec takiego niesolidarucha, znieczulenia nie ma i być nie 
może. Z Mamrotem w poście się obnosisz, twoja wola, 
ale i twój ból.

Wymaglował Solejuka aż miło. Na wszystkie okolicz-
ności go przepytał. I nic sensu nie miało. Oprócz jednego 
– że kiedesi więcej mógł wypić i koszta były mniejsze, 
bo tylko swój własny samogon popijał, a głowa bolała 
mniej niż dziś po Mamrocie. Już myślałem, że to koniec, 
gdy odezwał się wreszcie Japycz: Kiedesi to takie polskie 
słowo. Wszechstronne. I pojemne. I wiele może znaczyć 
i dla każdego co innego. Bo raz przeszłości dotyka, a in-
nym razem przyszłości. Tu Japycz zrozumiał, że nas gubi 
i że dla zrozumienia konieczne przykłady są, więc tylko 
westchnął i tłumaczy: Kiedesi było lepij, to do przeszłości 
się niby odnosi, ale tak naprawdę chodzi o to, że Solejuk 
teraz nieszczęśliwy, tylko nie wie dlaczego. A jakby go 
zapytać, czy gotów jest coś zrobić, żeby mu było lepij, to 
co odpowie? Kiedesi pewnie tak, ale nie dziś, bo nastroju 
nie mam. A miałeś kiedyś nastrój? – ktoś zapyta. No kie-
desi miałem, ale krótko – odpowie Solejuk – i czekam aż 
się powróci. Bo w naturze naszej – ciągnął Japycz – jest 
czekanie aż cuś dawno utracone samo przyjdzie i głęboka 
wiara, że to utracone prawdziwe było i cudne, choć gdy 
było bieżące, to nikt go nie doceniał.

Tu mię wena wzięła, więc nie wgłębiając się w zawiło-
ści Japyczowego wywodu, gitarę wzięłem i zanuciłem:

Kiedesi, kiedesi
Letałem po lesi
By mi samogona
Nie zabrała żona

Ale nie wiedziałem, jak od samogonu przejść do pa-
triotyzmu, a ja teraz niewolnik mojego wielkiego sukcesu 
jestem i każda pioseńka musi być patrio polo, bo inaczej 
ludność zawiedziona. Więc trzeba było przerobić. Mimo 
że na trzeźwo, szybko poszło. Bo kiedesi i las, to się od ra-
zu na pioseńkę partyzancką nadaje, a w partyzantce jak 
wiadomo miejsce jest na wszystko: na miłość, na walkę 
i na samogon. I na kiedesi w obu znaczeniach – przeszłym 
i przyszłym. Będzie przebój!

Pietrek

PREMIERY. Sexbomba serwuje MELODIE z MUSZTARDĄ

Grechuta na punkowo
Z okazji premiery 
najnowszej 
płyty “Melodie 
z musztardą” 
zawierającej uznane 
przeboje polskiej 
muzyki w nowych, 
odświeżonych 
wersjach rozmawiamy 
z Robertem 
Szymańskim – 
mieszkańcem 
Legionowa, autorem 
tekstów, wokalistą 
i współzałożycielem 
zespołu Sexbomba.
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Wieczne ścibolenie  w wiecznej promocji (43)

Oto film pokazujący krę-
cenie filmu i aktora Petera 
Sellersa w roli... aktora biorą-
cego udział w tymże kręceniu. 
Znakomity komik kreujący 
postać pechowego, psującego 
sekwencje aktorzyny. Założył 
XIX-wieczny mundur wojsko-
wy, ale nie zdjął z ręki elektro-
nicznego zegarka. Z uwagi na 
ten anachronizm ujęcie trzeba 
powtórzyć. Lecz oto zbliża się 
kręcenie sceny, której nie bę-
dzie można powtórzyć, a za-
tem popsucie jej byłoby fatalne. 
Podłożono ładunek wybucho-
wy pod kamienną budowlę i ta 
zaplanowana scena będzie po-
kazywać, jak budowla zamie-
nia się w kupę gruzów. Widać 
na horyzoncie szare mury ba-
stionu, a na pierwszym planie 
grupę filmowców, reżysera, 
asystentów, operatora z kame-
rą i plączącego się wśród nich 
Petera Sellersa. Widać też apa-
rat do zdalnego odpalania dy-
namitu. Na chwilę przed włą-
czeniem kamery Peter Sellers, 
chcąc zawiązać sobie sznuro-
wadło, opiera nogę o aparat, 
co powoduje zapłon, i zanim 
kamera zdążyła cokolwiek 
pochwycić, obserwujemy, wi-
dzowie kinowi, jak kamienna 
dekoracja wylatuje w powie-
trze. Rozwścieczony reżyser 
sztorcuje Sellersa.

I tu nastręcza się okazja okra-
szenia realistycznej komedii 
humorem nadrealistycznym.

– Ależ wszystko w porządku, 
reżyserze – broni się sztorcowa-
ny. – Nic się nie stało, wybuch 
został przecież sfilmowany.

Po czym zwrot w stronę ka-
merzysty, palec wycelowany 

w soczewkę kamery. Powołując 
się na świadectwo publiczności 
kinowej, Sellers kontynuuje:

– Niech pan zapyta widzów. 
Wszyscy panu odpowiedzą, że 
oglądali lecące w górę głazy. 
Więc o co panu chodzi?

...Film ukazujący wizję przy-
szłości, obraz społeczeństwa 
za sto lat. Książki są zakazane 
i wszechwładnie panuje tele-
wizja. Ekrany (na całą ścianę) 
służą nie tylko do oglądania. 
O pewnej porze dnia telewidz, 
nie przestając być widzem, 
zamienia się w aktora, bierze 
udział w ogólnokrajowym wi-
dowisku i według danego mu 
scenariusza odgrywa swoją ról-
kę, podobnie jak tysiące innych 
uczestników zabawy.

Wykonawczynią głównej 
roli w owym filmie futurolo-
gicznym jest Julia Christie. 
Przyjmijmy, że jej prywatne 
imię jest zarazem imieniem 
filmowym. Widzimy zatem 
Julię we własnym mieszkaniu, 
ulokowaną naprzeciw olbrzy-
miego ekranu. Nadchodzi mo-
ment, gdy trzeba włączyć się do 
powszechnego dialogu. Z ekra-
nu dają sygnał: „Mów!” Julia 
baranieje, zamurowało niebo-
raczkę. Siedzący obok małżo-
nek trąca ją łokciem szepcząc: 
„Zdaje się, że powinnaś teraz 
mówić.” A ona ani be, ani me. 
Dopiero po dobrej chwili wró-
ciła jaka taka przytomność 
i możność wybąkania swojej 
kwestii.

Kuta na cztery nogi aktorzy-
ca udająca cielę na niedzielę. 
Wyszczekana komediantka 
w roli niedojdy zapominającej 
języka w gębie.

Książka opublikowana 
przez Wydawnictwo TiO. 
Do nabycia w księgarni 
„U Leszka” - Legionowo, 
Stefana Batorego 10

FILM w �lmie

Wyobrażam sobie, że oso-
by idące do szkoły aktorskiej 
to jednostki śmiałe i rezolut-
ne, odznaczające się pewno-
ścią siebie, a nawet tupetem. 
Niełatwo je zbić z pantałyku, 
zapędzić w kozi róg etc.  Ina-
czej nie mogłyby występować 
na scenie, gdzie aktor skupia 
na sobie spojrzenia setek par 
oczu. Śmiałość i buńczuczność 
są niezbędne, by w zderzeniu 
z publiką nie ulec paraliżującej 
tremie.

Przypuszczam, że wymie-
nione cechy charakteru po-
siadała także Barbara Ludwi-
żanka. Z pewnością nie była 
wyjątkiem. Toteż gdy wspomi-
nam jej występ w Harfie traw 
(sztuka według opowiadania 
Trumana Capote’a), bawi mnie 
myśl, do jakiego stopnia można 
się posunąć w udawaniu kogoś, 
kim się nie jest. Na scenie wi-
dzimy po prostu trusię. Siedzi 
na brzeżku krzesła, oczy spusz-
czone. Widać z jej miny, że jest 
nieszczęśliwa, iż ściągnięto ją 
do salonu na rozmowę z niezna-
jomym mężczyzną. Gość ma do 
niej jakiś interes, a ona najwy-
raźniej boi się obcych i rada by 
zapaść się pod ziemię. A.K.

nie są to kawałki punkowe Jed-
nak są to klasyki polskiej mu-
zyki. Z tego powodu stanowią 
bardzo ciekawy zbiór, a naj-
starszy utwór w tym zestawie  
- “Już taki jestem zimny drań” 
ma prawie sto lat! Pomimo, 
że nie był zbyt często kowe-
rowany, to jego słowa i me-
lodię znają prawie wszyscy. 

„Dni, których nie znamy”, 
„Sen o Warszawie”, 
„Absolutnie” i wiele 
innych. Jakoś trudno mi 
sobie wyobrazić te utwory 
wykonane w konwencji 
punk-rockowej.
Podeszliśmy do nagrania 

tych wszystkich utworów 
z uwagą i należytym im sza-
cunkiem, ale postanowiliśmy 
nagrać je tak, jakby to były na-
sze własne kompozycje. Stara-
liśmy się nie zagubić ich natu-
ralnego uroku, ale zaserwować 
je w stylu charakterystycznym 
dla zespół Sexbomba. Bardzo 
dużą wagę przywiązywaliśmy 
do uzyskania odpowiedniego 
brzmienia, pracując w najlep-
szych studiach nagraniowych 
w Polsce. Dołożyliśmy starań, 
aby uzyskać zamierzony efekt. 
To płyta w sam raz na pierw-
szy dzień wiosny.

Czy są na tej płycie jakieś 
zupełnie szczególne 
akcenty? Może 
legionowskie?
Myślę, że takimi akcentami 

jest udział śpiewających gości. 
Poprzez ich udział ta płyta 
ma bardzo wiele wspólnego 
z Legionowem  - również mo-
im miastem. W chórkach do 
wszystkich utworów zaśpiewał 
mój syn Adam to po pierwsze, 
po drugie gościnnie w utwo-
rze “Tango zalotne – prze-
leć mnie” zaśpiewała Gosia 

Andrzejewska – utalentowana 
wokalistka, blisko związana 
z Legionowem. Jej głos nadał 
piosence oczekiwanego kli-
matu, nie wyobrażam sobie 
lepszej wersji. Zresztą to nie 
pierwszy raz, kiedy współpra-
cowaliśmy i mam nadzieję, że 
również nie ostatni. Wisienką 
na tym torcie jest udział śpie-
wających dzieciaków z Legio-
nowa w utworze “Dni, których 
nie znamy “ Marka Grechuty 
i Jana Kantego Pawluśkiewi-
cza. Zastanawiając się nad 
nagraniem tego utworu  przy-
szło mi na myśl, że słowa je-
go refrenu “ważne są tylko te 
dni, których jeszcze nie zna-
my” najbardziej wiarygodnie 
zabrzmią, jeżeli zaśpiewają 
je dzieci. Wspaniale zrobiły 
to dzieciaki ze studia śpiewu 
Angeli Gerłowskiej - Angel’s 
Voice. Zresztą, tak naprawdę 
na tej płycie nie ma słabych 
utworów. To jedne z najlep-
szych polskich utworów. Mam 

nadzieję, że nasze ich wersje 
spodobają się słuchaczom.

Czy do płyty powstały 
jakieś teledyski?
O tak I to również ciekawa 

historia. Mówi się, że ekrani-
zacja piosenki :Już taki jestem 
zimny drań” to pierwszy polski 
teledysk jaki w ogóle powstał. 
Został nagrany jako część 
filmu „Pieśniarz Warszawy” 
z Eugeniuszem Bodo, w któ-
rym aktor oprócz zagrania roli 
filmowej brawurowo wykonał 
właśnie ten utwór. My po pra-
wie stu latach nagraliśmy ko-
lejny teledysk do tej piosenki. 
Udało nam się przy tym wyko-
rzystać sztuczną inteligencję. 
Przy pomocy AI ożywiliśmy 
zdjęcie pana Leona Jarum-
skiego, które wybraliśmy na 
okładkę naszej płyty “Melodie 
z musztardą”. Wprawiliśmy je 
w ruch. Teledysk można bez 
problemu zobaczyć w Inter-
necie. To nie jedyny klip jaki 

planujemy nakręcić do tej pły-
ty. W tym miejscu serdecznie 
dziękuję Nasielskiemu Ośrod-
kowi Kultury, a w szczególno-
ści Markowi Tycowi za pomoc 
w realizacji zdjęć do teledysku 
do piosenki “Już taki jestem 
zimny drań”.

Kiedy dokładnie nowa 
płyta trafi do sprzedaży?
Płyta “Melodie z musztar-

dą” będzie dostępna w skle-
pach stacjonarnych od piątku, 
28 marca. Oczywiście już teraz 
mona ją nabywać na portalu al-
legro oraz na stronie wytwórni 
płytowej Mystic Production. 
W nadchodzącym sezonie będą 
również okazje żeby spotkać 
się na koncertach Sexbomby 
w okolicy. Już 17 maja zagra-
my w Jabłonnie, a 15 sierpnia 
w rodzinnym Legionowie. 
Serdecznie zapraszam na te 
koncerty oraz do zapoznania 
się z najnowszymi nagraniami 
zespołu Sexbomba.

POLeCaMY
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nadaj DROBNE na stronie

www.nadajdrobne.pl

OGŁOSZENIA  
DROBNE
do bieżącego numeru  

przyjmujemy  

do poniedziałku  
do godziny 12:00.

CONSWELD Produkcja
Kochanowski Dudkowski Sp. J.

do swojej Siedziby 
w Starych Grochalach 
k. Leoncina zatrudni:

Operator CNC – moliwo 
przyuczenia
Obsługa frezarek 3-osiowych 
ze sterowaniem Heidenhain 
ITNC 530, pisanie prostych 
programów, wprowadzanie 
korekt w gotowych 
programach. 
Umowa o prac. Pełny Etat

Kontakt: 502-387-942
Sebastian Kochanowski

s.kochanowski@consweld.com

Informacja

Prezydent  Miasta  Legionowo  podaje  do  publicznej
wiadomoci, e zgodnie z art. 35 ust. 1 i 2 ustawy o gospodarce
nieruchomociami z dnia 21 sierpnia 1997 r.  (Dz. U. z 2024 r.,
poz. 1145 ze zm.) na tablicach informacyjnych Urzdu Miasta
Legionowo na okres 21 dni tj. od dnia 1 kwietnia 2025 r. do dnia
22 marca 2025 r.,  został  wywieszony wykaz o przeznaczeniu
do oddania w najem, na okres 36 miesicy od dnia 1 maja 2025
r. do dnia 31 kwietnia 2028 r., na rzecz podmiotu MM CONCEPT
M.  Spaniał,  R.  Mysiorek  S.C.  z  siedzib  przy  ul.  Pikna  47
05-123  Chotomów,  NIP  5342472704,  REGON  142947494
czci nieruchomoci o powierzchni 1,5 m2 w budynku Centrum
Informacyjno-Administracyjnego przy ul. marsz.  J. Piłsudskiego
41 w Legionowie, zlokalizowanym na działkach nr ewidencyjny
1  i  2  w obrbie  nr  ewidencyjny  39,  stanowicych  własno
Gminy Miejskiej Legionowo, z przeznaczeniem na postawienie
jednego automatu vendingowego.

Bliszych informacji udziela Wydział Obsługi Wewntrznej –
Urzd  Miasta  Legionowo  ul.  marsz.  Józefa  Piłsudskiego  41,
/pok. Nr 4.10, III pitro/ lub pod nr tel. 22 766 40 82.

       Prezydent Miasta
mgr Bogdan Kiełbasiski

Sporzdził: Rafał Gołbek
28 marca 2025 r.

pRaCa
dam pracę

Zatrudnię kierowcę samochodu 
ciężarowego na wywrotkę C+E. Mile 
widziany HDS. Kontakt Kaba Leszek 
Kaczyński tel.  692 427 426 
 PUL 53594

auTo-MoTo
kupię

Kupię Każde Auto Osobowe Do-
stawcze Busy Motory Skuter Quady 
Kampery Oraz przyczepy Campingowe 
Natychmiastowy Odbiór Szybka      
Wycena Najlepsze Ceny na Rynku    
Zaświadczenia do Kasacji Mogą być 
bez opłat i z Opłatami Skorodowane 
Nie Na Chodzie oraz Ładne i w Pełni 
Sprawne  507-188-144 
 LEG 53590

edukaCJa
korepetycje

Matematyka - egzamin ósmo-
klasisty, ostatnia szansa.  tel.502 
97 5021 
 LEG 53586

SpoRT i uRoda

TuRYSTYka

uSłuGi
remont i budowa

Elektryk złota rączka  515010373 
 LEG 53588

Malowanie, tapetowanie osobiście, 
solidnie 694-065-757 
 LEG 53577

ZŁOTA RĄCZKA - usługi budowlane,   
hydrauliczne, elektryka, mniejsze  i 
większe remonty. Szybko, tanio  
i  solidnie. Referencje. 735953829 
 LEG  53589

ogrodnicze

Wycinka drzew metodą alpinistyczną, 
sekcyjna wycinka drzew, przycinanie, 
prześwietlanie koron drzew, usuwa-
nie martwych drzew, gałęzi, konarów, 
usługi rębakiem, zrębkowanie gałęzi 
oraz wywóz urobku. Z PODNOŚNIKA, 
MIEJSCA TRUDNO DOSTĘPNE, PROFE-
SJONALNIE.  698-991-470 
 LEG  53176

inne

anteny, usługi RTV, domofony, 
wideofony, alarmy. 608630582 
 LEG 53592

PROFESIONALNE NISZCZENIE I UTY-
LIZACJA DOKUMENTÓW. VICTORIA-
RECYCLING. 
PRZYJEŻDŻAMY PO DOKUMENTY  
 Tel. 604 913 993 
 LEG  53578

Wynajem i usługi podnośnikiem  
koszowym. Tel. 602 86 57 86, 
 www.robert.media.pl 
 LEG  53551

BizneS

nieRuCHoMoŚCi
kupię nieruchomość

kupię mieszkanie, może być do 
remontu lub zadłużone, w Legio-
nowie lub nasielsku. pomogę w 
procedurach.  Tel 504 285 806 
 LEG 53574

do wynajęcia

Wynajmę pokój w Legionowie.  
502 029 326 
 LEG 53538

poszukuję do wynajęcia

Szukam do wynajęcia niedrogiej 
kawalerki w Legionowie.  786 
846 259 
 LEG 53584

RoLniCTWo
sprzedam

JAJA WIEJSKIE OD KUR GRZEBIĄCYCH 
Tel. 728 366 774 ul. Małołęcka 26, 
Nieporęt. Możliwość dowozu lub 
odbioru w Legionowie,  22 784 69 72. 
 LEG 53576

Prasę rolującą New Holland 841, cena 
4000 zł. 516 441 453 
 PUL 53585

Sprzedam 10 rodzin pszczelich w 
ulach warszawskich poszerzanych lub 
bez uli 736 789 343 
 PUL 53593
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LEGIONOWO

Jagielloñska 8

ostatnie terminy na 2025
   Przyjęcia komunijne

Zapraszamy: tel. 531 093 982; 507 104 572; 535 608 628
e-mail: info@palacjablonna.pan.pl

GGA.6733.2.2025                                                     Pułtusk, 31.03.2025 r.

O B W I E S Z C Z E N I E

Zgodnie z art. 49 ustawy z dnia 14 czerwca 1960 r. - Kodeks
postpowania  administracyjnego  (Dz.  U.  z  2024  r.  poz.  572),
w  zwizku  z  art.  53  ust.  1  ustawy  z  dnia  27  marca  2003  r.
o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym (Dz. U. z 2024
r.,  poz.  1130),  zawiadamiam,  e  na  wniosek ENERGA
OPERATOR  S.A.,  w  imieniu  której  działa  pełnomocnik  Pan
Zbigniew  Zalega,  w  dniu  31.03.2025r.  została  wydana  decyzja
Nr  1/2025  o  ustaleniu  lokalizacji  inwestycji  celu  publicznego
polegajcej  na  budowie  sieci  elektroenergetycznej  nn  wraz  ze
złczami kablowo - pomiarowymi, na terenie:

- działki nr ewid. 78/6 w obrbie 16 miasta Pułtusk, 
- działek nr ewid. 24, 25/3, 25/4, 25/5, 25/6, 25/7 w obrbie 17

miasta Pułtusk, 
- działki nr ewid. 2 w obrbie 18 miasta Pułtusk.
W/w decyzja  dostpna jest  do  wgldu  w  Urzdzie  Miejskim

w Pułtusku, ul. Rynek 41.
Od  w/w  decyzji  słuy  stronom  prawo  wniesienia  odwołania

do  Samorzdowego  Kolegium  Odwoławczego  w  Ciechanowie
 za porednictwem Burmistrza Miasta Pułtusk w terminie 14 dni
od daty ukazania si niniejszego obwieszczenia w prasie lokalnej.
Zgodnie   z  art.  53  ust.  6  ustawy  z  dnia  27  marca  2003  r.
o planowaniu i  zagospodarowaniu przestrzennym odwołanie  od
decyzji o ustaleniu lokalizacji inwestycji celu publicznego powinno
zawiera  zarzuty  odnoszce  si  do  decyzji,  okrela  istot
i  zakres  dania  bdcego  przedmiotem  odwołania  oraz
wskazywa dowody uzasadniajce to danie.

Spraw  prowadzi:  Justyna  Borowska  (tel.  23 306  72  37),  e-mail:
justyna.borowska@pultusk.pl

Z up. Burmistrza
mgr in. Anna Maliszewska
Kierownik Wydziału
Gospodarki Gruntami i Architektury

Sporzdziła: Justyna Borowska

uRoCzYSToŚCi
organizacja imprez

Parodysta, wodzirej, konferansjer, 
animator kultury, pół�nalista pro-
gramu „Mam talent” - tanio, solidnie 
- Legionowo i okolice 791833101 
 LEG  53575

ReSTauRaCJa LeGionoWSka; 
chrzciny, komunie, stypy,  
urodziny, uroczyste obiady,  
romantyczne kolacje, catering. 
Tel. 505-360-809,  www.legio-
nowska.pl 
 LEG  53178

MaTRYMoniaLne

koMunikaTY

RÓŻne

Sprzedam duże drewniane rzeźby, 
kapliczki  601913597 
 LEG  53386

Sprzedam: parapety i stopnie 
schodowe: dębowe 100 x 30 x 3.8 
cm - cena 130 +vat (klasa rustic); 
jesionowe 120 x 30 x 3.8 cm 130 zl 
+vat.  Telefon 607607700 
 PL 53548
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Zbiory Nasielskiego 
Domu Edukacji 
i Historii zostały 
powiększone o dwa 
wyjątkowe obrazy 
olejne, przedstawiające 
postaci Marszałka 
Józefa Piłsudskiego 
i generała Władysława 
Sikorskiego

Autorem prac jest p. Grze-
gorz Jodłowski, malarz scen 
batalistycznych, na co dzień 
zamieszkały w Starych Pie-
ścirogach, a zarazem oficer 
Wojska Polskiego w stanie 
spoczynku.

Portret Marszałka ukazuje 
go w szarej tonacji mundu-
rowej, z licznymi odznacze-
niami i spojrzeniem pełnym 
determinacji. Z kolei gene-
rał Sikorski, sportretowany 
w mundurze z lat dwudzie-
stych XX wieku, przypomina 
o bohaterskiej 5. Armii, która 

odegrała decydującą rolę w bi-
twie o niepodległość. Obie 
postacie mają niebagatelne 
znaczenie dla polskiej historii 
– zarówno Piłsudski, jak i Si-
korski kształtowali granice 
i niezależność Rzeczypospo-
litej. W książce „Nad Wisłą 
i Wkrą” gen. Sikorski aż 92 
razy przywołuje Nasielsk, co 
jednoznacznie dowodzi wagi 

tych ziem w kontekście zma-
gań wojny 1920 roku.

Przekazane obrazy nie tylko 
wzbogacają zbiór stałej ekspo-
zycji „Wojna 1920 r. na ziemi 
nasielskiej”, lecz również sta-
nowią artystyczny wyraz pa-
triotyzmu i szacunku wobec 
narodowego dziedzictwa. P. 
Grzegorz Jodłowski powie-
dział: – Kiedy po raz pierwszy 

przybyłem do Nasielskiego 
Domu Edukacji i Historii, 
zachwyciło mnie to miejsce 
„z duszą”. Ponieważ miesz-
kam w Gminie Nasielsk i czu-
ję z nią silną więź, zdecydo-
wałem się ofiarować swe prace 
lokalnej społeczności.

Autor tych płócien już 
wcześniej zaprezentował swe 
dzieła w ramach wystawy cza-
sowej, ukazującej dzieje oręża 
polskiego – od Chrztu Polski, 
przez Grunwald, Wiedeń, In-
surekcję Kościuszkowską, 
aż po szarżę pod Krojantami 
i Powstanie Warszawskie. 
Malowidła obecnie przekaza-
ne muzeum doskonale uzupeł-
niają istniejącą kolekcję i bę-
dą służyć edukacji młodego 
pokolenia.

Wszystkich zainteresowa-
nych historią i sztuką zapra-
szamy do Nasielskiego Do-
mu Edukacji i Historii. Tam, 
pośród autentycznych świa-
dectw przeszłości, czeka dziś 
również mistrzowska sztuka 
portretowa.

Dwa portrety ku chwale Ojczyzny

Adam Szabłowski, radny 
Rady Miejskiej w Nowym 
Dworze Mazowieckim, 
złożył formalny wniosek 
o nadanie Honorowego 
Odznaczenia Miasta 
p. Stanisławowi 
Życieńskiemu – 
postaci doskonale 
znanej w środowisku 
nowodworskiego sportu

Trener Życieński to czło-
wiek, którego życie zawodo-
we i społeczne nierozerwal-
nie związane jest z Nowo-
dworskim Ośrodkiem Sportu 
i Rekreacji oraz Klubem 
Sportowym „Świt”. Przez 
dekady swojej pracy dał 
się poznać jako znakomity 

wychowawca młodzieży, 
człowiek oddany sprawie 
wychowania przez sport, 
propagator wartości takich 
jak wytrwałość, dyscyplina 
i uczciwa rywalizacja.

Spod ręki trenera Życień-
skiego wyszli dwaj wybitni 
sztangiści, olimpijczycy:

Kazimierz Czarnecki – brą-
zowy medalista igrzysk olim-
pijskich w Montrealu w 1976 
roku, a także medalista mi-
strzostw świata,

Waldemar Kosiński – brą-
zowy medalista mistrzostw 
świata w Chiang Mai (1997), 
a także wielokrotny medali-
sta mistrzostw Europy: złoty 
w Stavanger (1996), srebr-
ny w Aalborgu (1990), Sofii 
(1993) i Warszawie (1995), 
oraz brązowy w Cardiff (1988) 
i Atenach (1989).

Wychowankami p. Życień-
skiego było także czternastu 
członków reprezentacji Polski, 

co czyni jego dorobek wyjąt-
kowym w skali nie tylko mia-
sta, ale i kraju.

Wniosek poparli radni: p. 
Tomasz Reginis, p. Agnieszka 
Grzelak, p. Wioletta Dylew-
ska, p. Grażyna Nadrzycka, p. 
Grażyna Brzozowska, p. Jerzy 
Plackowski, p. Roman Biliński 
i p. Krzysztof Bisialski, a także 
liczni radni z innych klubów, 
którzy wyrazili ustne poparcie 
dla tej kandydatury.

Warto, by takie postacie jak 
p. Stanisław Życieński – zasłu-
żone dla miasta i dla pokoleń 
młodych sportowców – otrzy-
mały należne uznanie. To nie 
tylko trener, ale również spi-
ker, społecznik, wychowawca 
i wzór do naśladowania.

Wniosek o nadanie Honorowego Odznaczenia Miasta

W SP w Wojszczycach 
zrealizowano kolejną 
odsłonę innowacji 
pedagogicznej 
zatytułowanej „Niezwykły 
świat Kamiszibai”. 
Kamishibai, będące 
oryginalną metodą 
opowiadania historii 
rodem z Japonii, to forma 
papierowego teatru 
ilustracji

Dzieci poznają opowieści 
poprzez plansze z tekstem i ob-
razkiem, umieszczane w spe-
cjalnej, drewnianej skrzynce. 
Dzięki tej metodzie słuchanie 
opowieści nabiera wymiaru 
głęboko angażującego zmysły 
i emocje.

W zajęciach wzięła udział 
najmłodsza grupa przedszkol-
na – „Tropiciele”. Maluchy 

z zaciekawieniem i skupie-
niem wysłuchały terapeutycz-
nej bajki „O zajączku, który 
nie chciał się dzielić”. Opo-
wieść o zimowym spotkaniu 
samolubnego zajączka z ta-
jemniczym skrzatem stała się 

pretekstem do rozmowy o em-
patii, życzliwości i wartości 
dzielenia się z innymi.

Celem zajęć była nie tylko 
nauka przez zabawę, ale także: 
rozwijanie kompetencji języ-
kowych, ćwiczenie myślenia 

przyczynowo-skutkowego, 
poszerzanie słownictwa oraz 
budzenie zainteresowania 
książką w formie tradycyjnej. 
Spotkanie z Kamishibai oka-
zało się doskonałą formą pracy 
wychowawczej i edukacyjnej.

Niecodzienna lekcja z Japonii

W nocy z 25 na 26 III  
w „Oknie Życia” przy 
domu zakonnym Sióstr 
Urszulanek w Legionowie 
pozostawiono nowo 
narodzonego chłopca

Dzięki szybkiej reakcji sióstr 
oraz zespołu ratowników me-
dycznych z miejscowego Nie-
publicznego Zakładu Opieki 
Zdrowotnej, niemowlę zostało 

bezpiecznie otoczone opieką 
i przewiezione do szpitala.

W akcji uczestniczyli Ka-
rolina Makowska, Dominik 
Łoń oraz Jan Świtała. Jak 
podkreślają medycy, dziecko 
było zdrowe i szybko otrzy-
mało potrzebną pomoc – zo-
stało nakarmione, ogrzane 
i przebadane. Jeden z ratow-
ników przekazał wzruszają-
ce słowa: – Jeśli jest szansa, 
że przeczytają to rodzice, 

warto, żeby wiedzieli, że ich 
syn jest zdrowy, bezpieczny 
i najedzony.

„Okna Życia” są miejscami, 
gdzie matki w dramatycznej 
sytuacji mogą anonimowo po-
zostawić noworodka, zapew-
niając mu natychmiastową 
pomoc medyczną i szansę na 
bezpieczne życie. Inicjatywa 
ta, prowadzona przez Caritas, 
ratuje życie najmłodszych i da-
je szansę na nowy początek.

Nowe życie uratowane

Ostra pamiątka 
z Wielkiej Wojny
25-III-25r. minęła pierwsza rocznica jednego 
z najbardziej intrygujących odkryć archeologicznych 
dokonanych na terenie powiatu nowodworskiego

Członkowie Stowarzyszenia Historyczno-Badawczego 
Triglav przypomnieli dziś o przełomowych wynikach badań 
sondażowych przeprowadzonych w miejscowości Pieńki 
Psuckie, których celem było potwierdzenie istnienia zapo-
mnianego cmentarza polowego żołnierzy Landwehr Infan-
terie Regiment Nr 101 – saksońskiego pułku piechoty rezer-
wy, walczącego na tym terenie podczas Wielkiej Wojny.

Wśród odnalezionych przedmiotów największe emocje 
wzbudził bagnet piechoty model 1898 Neue Art z charak-
terystyczną piłą, tzw. „Ością”. Broń została wytworzona 
w słynnym zakładzie Weyersberg, Kirchbaum & Cie w Solin-
gen – niemieckim ośrodku produkcji wysokiej klasy ostrzy. 
Bagnet nosi puncę „FA”, co oznacza odbiór wojskowy w Sak-
sonii za panowania króla Fryderyka Augusta III. Specjaliści 
szacują, że egzemplarz pochodzi z lat 1912–1913.

Wyposażenie bagnetu w piłę sugeruje, że należał on do 
żołnierza w randze młodszego podo�cera (Untero
zier lub 
Sergeant), ponieważ tego typu uzbrojenie przydzielano je-
dynie tej kategorii wojskowych. Bagnety z piłą stanowiły za-
ledwie 6% całkowitej produkcji modelu 1898, co czyni od-
naleziony egzemplarz wyjątkowo rzadkim znaleziskiem.

Obok bagnetu znaleziono również troddel – ozdobną 
taśmę temblakową, stosowaną do oznaczania przynależ-
ności pułkowej. Kolorystyka troddela (czerwony pompon, 
czerwony suwak, czerwona tulejka) odpowiada 6. kompa-
nii 2. batalionu LIR 101. Choć przedmiot ten nie był bezpo-
średnio związany z odnalezionym bagnetem – ponieważ 
młodsi podo�cerowie nosili troddele w barwach lando-
wych, a więc zielono-białych w armii saskiej – to pozostaje 
ważnym świadectwem obecności tej konkretnej jednostki 
na naszym terenie.

W najbliższym czasie SHB Triglav zapowiedziało publi-
kację szerszego opracowania poświęconego badaniom 
z Pieńków Psuckich. Już teraz jednak, dzięki fachowej anali-
zie Jana Wojtasika – jednego z najwybitniejszych znawców 
uzbrojenia i mundurów armii niemieckiej z okresu I wojny 
światowej – możemy docenić wagę i precyzję tego odkry-
cia. Jest to kolejny krok w przywracaniu pamięci o często za-
pomnianych frontach i dramatycznych wydarzeniach, które 
rozgrywały się również na ziemiach nowodworskich.

Świadectwo wojny  
ziemi wydarte
Podczas zeszłorocznych badań archeologicznych 
prowadzonych w Pieńkach Psuckich przez członków 
Stowarzyszenia Historyczno-Badawczego Triglav 
natra�ono na niecodzienne znalezisk – kilka 
egzemplarzy łopatek piechoty model 1898

Te pozornie proste narzędzia okazują się dziś cennymi 
świadkami dziejów, rzucając światło na obecność niemiec-
kich sił zbrojnych w tym rejonie podczas Wielkiej Wojny.

Łopatka piechoty wzoru 1898, powszechnie używana 
przez armię Cesarstwa Niemieckiego w latach 1914–1918, 
wyróżniała się charakterystyczną budową. Wzmocnione 
metalowymi okuciami po bokach trzonka – zwanymi po-
tocznie „uszami” – narzędzia te łączyły w sobie prostotę 
z wyjątkową wytrzymałością. 

Odnalezione egzemplarze wpisują się w pełniejszy ob-
raz wydarzeń, jakie rozgrywały się w dolinie dolnej Narwi 
w czasie I wojny światowej. Wspomniane miejsce, oddalone 
od głównych centrów działań, ukazuje się dziś jako punkt 
o istotnym znaczeniu strategicznym, w którym operowały 
oddziały Landwehry.

REKLAMA
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Z Magdaleną 
Biernacką, starostą 
nowodworskim 
o tym, co dziś i co 
na jutro, rozmawia 
Piotr Korycki

Ciąg dalszy ze strony 1.

Taką szybką i pierwszą de-
cyzją było złożenie wniosku na 
ścieżki rowerowe. Był to wnio-
sek, który przygotowywaliśmy 
we współpracy z gminami. 
To jest ponad 40 km ścieżek 
rowerowych - ciągów pieszo-
rowerowych. I to jest projekt, 
który opiewa prawie na 90 
mln zł. Nie było takiego pro-
jektu jeszcze w historii powia-
tu, a składaliśmy go w bardzo 
krótkim czasie. Nie powiem, że 
było łatwo, ale udało nam się 
wszystko spiąć, bo trzeba było 
do tego jeszcze wykonać mon-
taż finansowy. Już wiemy, że 
dostaliśmy ponad 40 mln, ale 
to jest projekt 50 / 50 i wkład 
własny w wysokości 40 mln 
też musieliśmy zabezpieczyć. 
Ja nie miałam odwagi, żeby 
obciążyć budżet powiatu 40-
milionowym kredytem. Wyszli-
śmy więc z propozycją do gmin, 
które cały czas proponowały 
współpracy i pomoc, że z tych 
50 procent my bierzemy 30% 
na siebie, a 20% zadeklaro-
wały gminy. No i tak na razie 
jesteśmy umówieni. Procedu-
ra trwa, bo podpisanie umo-
wy z Mazowiecką Jednostką 
Wdrażania to jest duży proces. 

Cały szereg dokumentów musi-
my przygotować. Teraz jeszcze 
Zarząd Województwa zmienił 
przepisy. Musieliśmy zmieniać 
harmonogram. Także umowa 
jeszcze nie jest podpisana, ale 
wszystko jest na dobrej drodze 
i mam nadzieję, że lada chwila 
tę umowę na ponad 40 milio-
nów podpiszemy. Będzie to du-
ży projekt, z dużym wysiłkiem, 
bo będzie na realizowany na 
terenie kilku gmin.

Redakcja: - Nie wszystkich?
Magdalena Biernacka: 

- Nasielsk, Zakroczym, Po-
miechówek i Nowy Dwór. Są 
cztery gminy. Nie wchodzą 
w to dwie gminy leżące po-
za Wisłą. One weszły w inny 
projekt ścieżek rowerowych, 
we współpracy z powiatem za-
chodniowarszawskim. Radni 
z tamtych terenów zgodzili się, 
że my możemy w tym kierunku 
pracować. Ostateczny kształt, 
wygląd i koszty, to będzie zna-
ne już po przetargu. Jeden 
wielki, no chyba największy 
na razie nasz projekt. Ale ma-
my też niespodzianki, które 
nas zaskakują.

Redakcja: - Niespodzianki?
Magdalena Biernacka: 

Tak, mamy w jednej z gmin 
osuwisko...

Redakcja: - Zapadnięta uli-
ca w Szczypiornie?

Magdalena Biernacka: - 
Tak. Jeszcze poprzedni zarząd 
próbował coś z tym zrobić, ale 
to niestety jest typowe geo-
logiczne osuwisko. Do tego 

którego trzeba podejść bar-
dzo profesjonalnie. Zawiado-
miliśmy Państwowy Instytut 
Geologiczny, który nam to 
potwierdził. Jesteśmy już na 
końcówce przygotowywania 
dokumentacji przez profesjo-
nalną firmę, która się zajmu-
je osuwiskami. Osuwisko jest 
pod drogą powiatową, więc 
musi być wykonane ze stu-
procentową gwarancją. Na 
tą chwilę będziemy mieć do-
starczoną dokumentację i bę-
dziemy ogłaszać przetarg na 
wykonanie, na zabezpieczenie 
tej części drogi jako osuwiska. 
Obecnie nawet nie jesteśmy 
w stanie określić kosztów. Li-
czymy na wsparcie ze środków 
od wojewody, który dysponuje 
pieniędzmi w takich nagłych 
przypadkach. Nie wiem jakie-
go to będą rzędu środki czy 2, 
3 czy 5 milionów, trudno jest 
mi powiedzieć.

Dalej składamy wnioski 
gdzie się tylko da. Złożyliśmy 
wniosek do Ministerstwa In-
frastruktury na wyremonto-
wanie blisko 14 kilometrów 
dróg powiatowych. Bardzo 
nam zależy na zrobieniu in-
westycji w gminie Leoncin 
w Górkach. To jest droga, 
w najgorszym stanie spośród 
dróg powiatowych, od wielu, 
wielu lat ludziom obiecywa-
na. W zeszłym roku udało nam 
się zrobić pewien odcinek, ten 
najgorszy. No i teraz będziemy 
kontynuować.

Redakcja: - Mówi Pani 
o dofinansowaniu, o współ-
pracy gminy. Właśnie ciągle 
zastanawiam się nad sensem 
tych wszystkich dofinanso-
wań. Często słyszymy, że 
powiat dofinansował jakąś 
gminę, jakieś jej zadanie. Za 
chwilę czytamy, że jakaś gmi-
na wsparła zadania powiatu... 
Bardzo to piękne, ale jedno-
cześnie wygląda na jakąś ka-
ruzelę finansową. Jeśli powiat 
stać na dofinansowanie gmin, 
to dlaczego w innych przy-
padkach sam liczy na dofi-
nansowanie strony tych gmin? 
Nie jest Pani pierwszym sa-
morządowcem, któremu sta-
wiam to pytanie, ale, jak do-
tąd, nikt mi wiarygodnie nie 
odpowiedział...

Magdalena Biernacka: 
- To nie jest takie proste. Od 
lat była przyjęta zasada, że 
gminy partycypowały w kosz-
tach budowy chodników przy 
drogach powiatowych na swo-
im terenie. I to było praktyko-
wane przez wiele, wiele lat i to 
się utrzymywało. Natomiast 
nie zawsze jest możliwość 
w ogóle prawna, żebyśmy ja-
ko samorząd powiatowy mogli 
wspierać gminę. I tutaj ja nie 
chcę dyskutować, bo nie moż-
na o tym mówić ogólnie. To 
musiałby być konkretny przy-
padek, dane zadanie, w czyjej 
kompetencji jest. To nie jest 
taka prosta sprawa. Wspar-
ciem może być też na przykład 
użyczenie jakiegoś terenu, bo 
to niekoniecznie musi być fi-
nansowe wsparcie.

Redakcja: - A konkret-
ny przykład - kupno karetki 
dla szpitala, dla NCM... Cel 
szczytny, ale wszyscy liczyli 
na wsparcie wszystkich. To 
była taka zrzutka. Dawali i ci, 

co zawsze, w innych przy-
padkach dają, ale i ci, co naj-
częściej dostają pieniądze od 
innych. Może źle są rozłożo-
ne kompetencje poszczegól-
nych poziomów samorządu, 
a może niewłaściwy podział 
środków?

Magdalena Biernacka: 
- Sytuacja budżetu jest dyna-
miczna. I na przykład kupno 
karetki musi się odbyć w ta-
kim momencie, gdzie na przy-
kład w danej chwili powiat nie 
dysponuje większą kwotą. Tym 
bardziej, że z karetki korzysta-
ją wszyscy mieszkańcy powia-
tu. I wtedy dyrektor zwraca się 
do wójtów i burmistrzów. Jeśli 
samorząd może dołożyć, to tyl-
ko wtedy możemy podwyższyć 
standard. Bo każde 100 tysię-
cy, każde 50 tysięcy dołożone, 
to tylko podwyższa standard 
tej karetki.. Ja tylko pozytyw-
nie na to patrzę...

Redakcja: - Nie, ja nie oce-
niam tego. Staram się tylko 
zrozumieć mechanizm, który 
mnie zastanawiał zawsze.

Magdalena Biernacka: - 
No wie Pan, pewną swobodę 
w podejmowaniu decyzji co do 
wydatkowania środków dany 
samorząd ma. I myślę, że to 
w tym obszarze się po prostu... 
mieści.

Redakcja: - Zarówno staro-
sta nowodworski, jak i zastęp-
ca, pochodzą z Nasielska. Czy 
Nasielsk na tym skorzysta?

Magdalena Biernacka: 
-Rzeczywiście tak się wydarzy-
ło, chociaż jesteśmy z zupełnie 
innych opcji politycznych, 
a ponieważ już przy budowa-
niu koalicji liczy się polityka, 
a to, że jesteśmy obydwoje 
z Nasielska, no to miało drugo-
rzędne znaczenie. Natomiast 
co do korzyści, decyzje podej-
mują radni, uchwałami. I to 
rada decyduje, gdzie i jakie są 

wydatkowane pieniądze. Więc 
tu nie obawiałabym się tego, 
że te grabie tylko w jedną stro-
nę grabią. Naprawdę staram 
się być sprawiedliwa, może to 
niewłaściwe słowo, ale odpo-
wiedzialnie podchodzę do tego 
i raczej dzielę według potrzeb. 
Niech tu za przykład posłużą 
wspomniane Górki. Mieliśmy 
na uwadze przede wszystkim 
to, że tak dużo rzeczy było 
w innych gminach zrobione, 
więc zrobiliśmy w Leoncinie 
tę jedną z pierwszych naszych 
inwestycji. Myślę, że nasze za-
mieszkanie nie ma znaczenia. 
Nie ma znaczenia, bo jednak 
decyzje, te najważniejsze za-
padają w formie uchwał i to 
radni o tym decydują, jakie za-
dania zarząd ma realizować.

Redakcja: - Jak się układa 
współpraca z poszczególnymi 
gminami?

Magdalena Biernacka: 
- Ze wszystkimi gminami na 
dziś współpraca układa się 
bardzo dobrze. Kontaktuje-
my się, często się spotykamy, 
rozmawiamy o naszych wspól-
nych problemach, o tym, co 
dla mieszkańców danych gmin 
jest najważniejsze i bierzemy 
to pod uwagę. Naprawdę mu-
szę powiedzieć, że współpra-
ca jest dużo lepsza, niż była 
w poprzedniej tej kadencji 
2014-18.

Redakcja: - Czy dość orygi-
nalna koalicja w powiecie nie 
kontrastuje z walką na noże 
w Sejmie?

Magdalena Biernacka: 
- Jestem skoncentrowana 
na tym, co trzeba zrobić dla 
mieszkańców powiatu nowo-
dworskiego i dalej nie patrzę.

Redakcja: - No dobrze, do-
brze. Wróćmy do tej megain-
westycji dotyczącej ścieżek 
rowerowych. Czy są już jakieś 

plany, koncepcje, czy to nie 
odbędzie się tak, jak dzisiaj 
jest modnie i ekologicznie, 
czyli kosztem kierowców, któ-
rzy i tak mają problem z przy-
ciskaniem się przez zakorko-
wane ulice? Czy nie odbędzie 
się to poprzez zwężanie i tak 
wąskich jezdni?

Magdalena Biernacka: - 
Nie, drogi będą raczej posze-
rzone. W naszym projekcie 
zakładamy poszerzenie dróg 
i budowanie nowych pasów. 
Nawet w niektórych miej-
scach będzie izolacja terenem 
zielonym tej ścieżki od jezd-
ni. Nie będzie bezpośrednio 
przylegała.

Redakcja: - Mieszkałem 
przez ileś lat za oceanem. Tam 
ścieżki rowerowe są budowane 
zazwyczaj wedle innej, moim 
zdaniem tańszej metody. Po 
prostu buduje się jezdnie od-
powiednio szersze i prawy, 
skrajny pas pozostawia rowe-
rzystom. Bywa, że dla bezpie-
czeństwa jest on oddzielony 
od pozostałej części niskim 
krawężnikiem.

Magdalena Biernacka: - 
Tak, możliwe, ale to już było 
pewnie przewidziane na etapie 
budowy drogi. Natomiast my 
drogę, jej korpus już mamy, 
a musimy dołożyć ścieżkę. I to 
też będą różne projekty i różne 
sposoby wykonania, ponieważ 
to będzie nam warunkowa-
ło dane miejsce. Czy można 
wykupić grunt, czy nie? Czy 
pozwolą na to warunki wy-
sokościowe itp. To naprawdę 
będzie dostosowane do dane-
go miejsca. Dlatego robimy to 
wedle zasady: projektuj i bu-
duj, będziemy oczekiwać od 
wykonawcy propozycji, jak to 
wykonać.

Redakcja: - Bardzo dzięku-
ję za rozmowę.

JEST JESZCZE BARDZO DUŻO DO ZROBIENIA

Nie miałam odwagi

Z Pomiechówka do Nasielska
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Tego dnia Nowodworski 
Ośrodek Kultury zaprasza na 
koncert zespołu Made in War-
saw, który zaprezentuje słucha-
czom widowisko muzyczne pod 
nazwą „Classic Rock Show”.

W programie wieczoru 
znajdą się utwory najwybit-
niejszych twórców rockowego 
brzmienia – Deep Purple, Led 
Zeppelin, Pink Floyd, Jimiego 
Hendrixa, The Doors oraz wie-
lu innych. To swoista podróż 
przez epokę, która ukształto-
wała muzyczne gusta kilku 
pokoleń. W wykonaniu Made 
in Warsaw usłyszymy kompo-
zycje, które zyskały status kul-
towych – pełne energii riffy, 
zapadające w pamięć solówki 
oraz emocjonujące aranżacje.

Zespół Made in Warsaw, zło-
żony z doświadczonych muzy-
ków, wyróżnia się charaktery-
stycznym brzmieniem opartym 
na połączeniu organów Ham-
monda z gitarą elektryczną. 
Dzięki temu tworzą widowisko 
wierne duchem oryginałom, 
a zarazem tchnące własnym 
artystycznym rysem.

Wydarzenie uświetni gość 
specjalny – Marek Raduli, 
znakomity gitarzysta zna-
ny z występów w zespołach 
Budka Suflera, Bajm oraz La-
boratorium. Jego gra, łącząca 

jazzową subtelność z rocko-
wym ogniem, z pewnością 
dopełni wieczoru pełnego mu-
zycznych wzruszeń.

Bilety w cenie 50 zł na-
być można: – w kasie 

Nowodworskiego Ośrodka 
Kultury (ul. Paderewskiego 
1A), – poprzez stronę: bilety-
na.pl, – w biletomacie w Ka-
synie Oficerskim (płatność 
kartą).

Wieczór z legendami rocka
4-IV-25r. o godz. 7 po poł. w murach Kasyna O�cerskiego w Twierdzy Modlin 
zabrzmią ponadczasowe dźwięki klasycznego rocka

Nasielska biblioteka 
gminna zorganizowała 
cykl spotkań autorskich 
dla uczniów klas I–III 
szkół podstawowych 
z terenu Gminy Nasielsk

Gościem był Waldemar 
Cichoń – autor znany przede 
wszystkim z pełnych humoru 
i ciepła opowieści o niesfor-
nym kocie Cukierku i wier-
nym psie Riko.

W poniedziałek autor od-
wiedził Szkołę Podstawową 
Nr 1 im. Konstytucji 3 Ma-
ja w Nasielsku oraz Szkołę 
Podstawową Nr 2 im. Stefa-
na Starzyńskiego w Nasiel-
sku. Spotkania cieszyły się 
ogromnym zainteresowaniem 
wśród dzieci, które z żywym 

zaciekawieniem słuchały opo-
wieści o tym, jak powstaje 
książka – od pierwszego po-
mysłu aż po moment, gdy tra-
fia ona na półki księgarń.

Szczególne emocje wzbu-
dziła historia powstania serii 
książek o kocie Cukierku. 
Jak zdradził p. Waldemar, 
pierwotnym zamysłem było 
zachęcenie jego syna Marcela 
do czytania – a nic nie działa 
lepiej niż książka napisana... 
o sobie i swoim pupilu. Tak oto 
narodził się pomysł na opo-
wieści, które dziś zna i kocha 
wiele dzieci w całej Polsce.

Co ważne – Cukierek na-
prawdę istnieje! Pręgowany 

dachowiec z charaktery-
styczną plamką na nosie 
stał się prawdziwą literacką 
gwiazdą. Uczniowie mieli 
okazję wysłuchać fragmen-
tów książek czytanych przez 
samego autora, zadać pyta-
nia oraz dowiedzieć się wie-
lu ciekawostek o pisarskim 
warsztacie.

Na zakończenie spotkań 
dzieci mogły zakupić książ-
kę, zdobyć autograf oraz zro-
bić sobie pamiątkowe zdjęcie 
z autorem. Była to piękna lek-
cja literatury, pełna śmiechu, 
emocji i zachwytu nad magią 
codziennych, a jednak nie-
zwykłych przygód.

Cukierek naprawdę istnieje

18-III-25r. w powiecie 
nowodworskim zapisano 
drobną, lecz symboliczną 
kartę historii. W nowo 
wznoszonym skrzydle 
jednej Zespołu Placówek 
Edukacyjnych uroczyście 
umieszczono kapsułę 
czasu – metalowe 
naczynie wypełnione 
pamiątkami, zdjęciami 
i informacjami, które 
mają przetrwać próbę 
lat i przemówić do 
przyszłych pokoleń

Inicjatywa, zorganizowana 
z udziałem władz samorządo-
wych oraz społeczności szkol-
nej, miała na celu uchwycenie 
ducha teraźniejszości i za-
chowanie go dla tych, którzy 
przyjdą po nas. W kapsule 
znalazły się: – spis uczniów 
uczęszczających do szko-
ły w 2025 roku, – nazwiska 
pracowników pedagogicz-
nych i niepedagogicznych, 

– nazwiska osób pełniących 
funkcje: starosty, wicesta-
rosty i dyrektora szkoły, – 
zdjęcia dokumentujące życie 
szkolne, – drobne przedmioty 
codziennego użytku – świa-
dectwa stylu życia i technolo-
gii naszych czasów.

Nie wiadomo, kiedy kap-
suła zostanie otwarta – może 
za pięćdziesiąt lat, a może 
za sto. Możliwe, że przyszli 
uczniowie, patrząc na fotogra-
fie i czytając spisane dziś sło-
wa, zdołają uchwycić choćby 
cząstkę ducha roku 2025.

Świadectwo naszych dni 
dla przyszłych pokoleń

Organizatorem wydarzenia 
jest Nowodworski Ośrodek 
Kultury, który zaprasza naj-
młodszych widzów wraz z ro-
dzinami na 50 minut świetnej 
zabawy, okraszonej humorem 
i świątecznym klimatem.

Przedstawienie przezna-
czone jest dla dzieci w wieku 
od 4 do 12 lat. Bohaterowie 
spektaklu próbują rozwiązać 
zagadkę pewnego... jajka. 
W ich świecie jajko ma tylko 
dwie drogi: może się wykluć 
albo stać się pisanką. Ale co, 
jeśli coś pójdzie nie tak? Czy 

tradycja wielkanocna może 
pomóc? Czy pisanki mają 
w sobie więcej magii, niż się 
wydaje?

Pełna ciepła i humoru histo-
ria niesie zarazem wartościo-
we przesłanie o trosce, współ-
pracy i sile zwyczajów, które 
przekazujemy z pokolenia na 
pokolenie. To także piękna oka-
zja do wspólnego, rodzinnego 
spędzenia przedświątecznego 

czasu w wyjątkowym miej-
scu, jakim jest Kasyno Ofi-
cerskie przy ul. Ledóchow-
skiego 160 w Nowym Dworze 
Mazowieckim.

Bilety w cenie 20 zł można 
nabyć: – w kasie Nowodwor-
skiego Ośrodka Kultury (ul. 
Paderewskiego 1a) – dostępna 
zniżka dla posiadaczy Nowo-
dworskiej Karty Familijnej 
i Karty Seniora, – poprzez 
stronę: biletyna.pl, – w bileto-
macie w Kasynie Oficerskim 
(płatność wyłącznie kartą).

„JAJKO” na scenie
5-IV-25r. o godz. 1 po poł. w niezwykłej scenerii Kasyna 
O�cerskiego w Twierdzy Modlin odbędzie się wielkanocny 
spektakl dla dzieci pt. „JAJKO” w wykonaniu teatru Kulturka

Sygn. akt II K  682/24

WYROK

W IMIENIU RZECZYPOSPOLITEJ POLSKIEJ

Dnia 15 stycznia 2025 roku 

Sąd Rejonowy w Legionowie w II Wydziale Karnym w składzie:

                       Przewodniczący SSR Barbara Świć

                       Protokolant- Marta Bobula

w obecności Prokuratora Ewy Urman-Brzosko

po rozpoznaniu na posiedzeniu dnia 15 stycznia 2025r. 

sprawy Krzysztofa Sadowskiego, syna Stanisława i Teresy z d. Suchodolska, urodzonego  
w dniu 14 grudnia 1973 r. w Nowym Dworze Mazowieckim 

oskarżonego o to, że:  w dniu 17 lipca 2024 roku w msc. Poddąbie, gm. Wieliszew, 
woj. mazowieckie naruszył zakaz określony w przepisie art. 14 ust. 2 ustawy z dnia 
18.04.1985 r. o rybactwie śródlądowym w ten sposób, że dokonywał połowu 
ryb za pomocą wędki w obrębie ochronnym obejmującym odcinek rzeki Narew,  
tj. o czyn z art. 27c ust.1 pkt 4 ustawy z dnia 18.04.1985 roku o rybactwie śródlądowym 

 orzeka:

I. Na podstawie art. 66 § 1 i 2 k.k. i art.67§1 k.k. postępowanie karne przeciwko 
oskarżonemu Krzysztofowi Sadowskiemu warunkowo umarza na okres 1 (jednego) 
roku próby;

II. Na podstawie art. 67§3 k.k. w zw. z art. 39 pkt 7 k.k. w zw. z art. 43a § 1 k.k. orzeka 
od oskarżonego Krzysztofa Sadowskiego świadczenie pieniężne w kwocie 500 
(pięćset) złotych na rzecz Funduszu Pomocy Pokrzywdzonym oraz Pomocy 
Postpenitencjarnej;

III. Na podstawie art. 67 §2 k.k. orzeka wobec oskarżonego Krzysztofa Sadowskiego 
nawiązkę w wysokości 874 zł. na rzecz Okręgu Mazowieckiego Polskiego Związku 
Wędkarskiego w Warszawie;

IV. Na podstawie art. 27c ust. 3 pkt 2 ustawy o rybactwie śródlądowym orzeka przepadek 
dowodu rzeczowego opisanego w wykazie dowodów rzeczowych i śladów 
kryminalistycznych nr I/269/24/P pod poz. 1 (k.21);

V. Na podstawie art. 27c ust. 2 ustawy o rybactwie śródlądowym orzeka podanie wyroku 
do publicznej wiadomości poprzez jego opublikowanie w prasie lokalnej to jest 
w Gazecie Nowodworskiej na koszt ukaranego przez okres 1 miesiąca;

VI. Na podstawie art. 27 c ust. 3 punkt 3 Ustawy z dnia 18 kwietnia 1985 roku o rybactwie 
śródlądowym orzeka złożenie karty wędkarskiej do depozytu sądowego na okres 12 
miesięcy;

VII. Na podstawie art. 627 k.p.k. zasądza od oskarżonego Krzysztofa Sadowskiego na rzecz 
Skarbu Państwa kwotę 140 (sto czterdzieści) złotych tytułem kosztów postępowania 
w tym kwotę 60 (sześćdziesiąt) złotych tytułem opłaty.

OGŁOSZENIE

eprasa.pl 37ef29b70b



w w w.nowo dworsk i . info1 - 7 kwietnia 2025tygodnik nowodworski  nr 1416 sPort/kultura

Mój ojciec, gdy mu tłuma-
czyłem słowa królowej i księ-
cia, zaczął głęboko oddychać 
i nerwowo łapać się za gardło. 
Przełykał ślinę i rozglądał się 
z niepokojem po całej Sali, 
jakby szukał ucieczki.- Synu 
mój! - wyksztusił do mnie 
szeptem- Co myśmy narobi-
li? Tyleśmy się natrudzili, aby 
te Psiokrew - Nimce poszły 
sobie precz z naszej Polskiej 
Ziemi, a teraz sami ich ścią-
gniemy! Ach! Biada nam, jak 
się mój szlachetny szwagier 
o tym wszystkim dowie... Co 
też myśmy tu najlepszego 
narobili?... To wszystko prze 
dobre serce twojej matki- Jo-
anny!

- Nie turbuj się Rycerzu 
Mszczuju- w końcu Benedykt 
Batory wymówił prawidłowo 
imię mego ojca.

- Nie da królowa Zygmun-
towi, ani węgierskich ryce-
rzy, ani pieniędzy na zaciąg! 
To skąpa baba, a poza tym 
chce się pozbyć tego Luk-
semburczyka z Budy...Nie da 
mu pomocy także Wacław 
Czeski! To też skąpiec. Zyg-
munt będzie musiał ruszyć 
do Polski jedynie ze swoimi 
Brandenburczykami... Weź 
to co ci królowa da nie tar-
gując się i ruszaj co rychlej 
do Krakowa, aby wszystkich 
uprzedzić o tej Zygmuntowej 
wyprawie. Taki on zresztą 
wódz, jak z koziej dupy trąba! 
A Siemowita, jak tuszę, sami 
powstrzymacie. Nasz Arcybi-
skup pewnikiem napisze za-

raz skargę do Avinionu, a jak 
temu waszemu Arcybiskupo-
wi Papież palcem pogrozi, to 
on wnet odstąpi Mazowiec-
kiego Księcia...Nim Jadwiga 
na Świętego Marcina w Kra-
kowie stanie, wszyscy so-
jusznicy go opuszczą, nawet 
twój szwagier - Bartosz...

- Cóż tam szepczesz Panie 
Batory z polskimi posłami?- 
odezwała się Królowa Elż-
bieta.

- Wam Szanowni Polscy 
Rycerze za dwa dni oddamy 
pismo i nagrodę za wasze 
zacne czyny... Ty Margra-
bio Brandenburgii- szykuj 
się do drogi... I nie zawiedź 
nas tym razem! Posłuchanie 
skończone... Mikloszu, Księ-
że Arcybiskupie... Musimy 
porozmawiać...

- Pani!- prawie rozpacz-
liwie odezwał się Zygmunt 
Luksemburski- Przybyłem tu 
do Pani mojego serca - Kró-

lowej Marii. Kiedy wreszcie 
odbędzie się nasz ślub? Kie-
dy zostanę Królem Węgier? 
Kto pod moją nieobecność 
będzie jako rycerz bronił czci 
Królowej Marii?

- Rycerz Kristo� herbu 
Abdank! To teraz jest mój 
Rycerz!- powiedziała twar-
do Królowa Maria, aż się jej 
królewska matka mocno 
zdziwiła.

- Twój ojciec Sziszu... Niech 
wraca do Polski z naszymi li-
stami. A ty, mój Rycerzu zosta-
niesz tu przy mnie, aby bro-
nić mnie od wszelakich złych 
przygód, pod nieobecność 
mojego, jakże ukochanego 
narzeczonego- Księcia Zyg-
munta Luksemburskiego... 
Już raz uratowałeś życie Księ-
cia Zygmunta... Nie wiem, czy 
wszyscy z was znają tę histo-
rię z ciemnych puszcz, gdzieś 
tam, w Polsce?... Więc i teraz, 
drogi Rycerzu, go wyręczysz, 

jako jego przyjaciel. Będziesz 
też dbał o moją małą ukocha-
ną siostrę, która niebawem 
zostanie twoją Królową. Bę-
dziesz uczył ją waszej pol-
skiej mowy i obyczajów...A 
ty Panie Benedykcie Batory 
wprowadzisz młodego Pol-
skiego Rycerza do towarzy-
stwa, na naszym królewskim 
dworze!...Zygmuncie! Kristo-
�e! - zwróciła się o�cjalnie do 
nas - Podejdźcie tutaj! Chcia-
łaby na dziś się z wami poże-
gnać...

Obydwaj nieśmiało pode-
szliśmy bliżej tronu, a ona wy-
ciągnęła przed siebie swoją 
rękę z pochyloną na dół dło-
nią. Najpierw Zygmunt, a po-
tem ja, zbliżyliśmy się. Każdy 
uklęknął i pocałował jej pięk-
ną dziecinną rączkę...

- Posłuchanie skończone!- 
stwierdziła Maria i powoli 
wyszła z Sali

Krzysztof Wojewódzki

ODC. XXIX - premiera

Czarci róg

28-III-25r. w hali 
sportowej w Nowym 
Dworze Mazowieckim 
rozegrano Powiatowe 
Zawody w Koszykówce 
3x3 w kategorii Igrzyska 
Dzieci Dziewczęta

W sportowej rywalizacji 
uczestniczyły drużyny z te-
renu całego powiatu nowo-
dworskiego, reprezentujące 
poszczególne szkoły podsta-
wowe. Zawodniczki Zespo-
łu Szkolno-Przedszkolnego 
w Kazuniu Nowym spisały się 
znakomicie i zajęły zaszczyt-
ne pierwsze miejsce, zosta-
jąc mistrzyniami powiatu.

Zawody przebiegały w spor-
towej i życzliwej atmosferze, 
a uczennice z Kazunia wyka-
zały się nie tylko znakomitym 
przygotowaniem fizycznym, 
lecz również wolą walki i umie-
jętnością zespołowej gry. Tre-
nerom i zawodniczkom należą 
się słowa uznania za trud wło-
żony w przygotowania oraz 
godne reprezentowanie swojej 
szkoły i miejscowości.

Życzymy dalszych sukce-
sów na szczeblu rejonowym 
i wojewódzkim. Niech ta 
sportowa przygoda stanie się 
źródłem radości i inspiracją 
dla innych uczniów.

Robert Zięba

Koszykarki z Kazunia 
najlepsze w powiecie

Nowe siły  
we Wkrze Cieksyn
Klub Wkra Cieksyn, zasłużony dla lokalnego sportu, 
ogłosił trzy nowe nazwiska w składzie swojej 
drużyny piłkarskiej

W zimowym oknie transferowym do zespołu dołączyli 
młodzi zawodnicy, wypożyczeni z sąsiednich klubów, co 
ma wzmocnić pozycję drużyny w nadchodzących rozgryw-
kach.

W barwach Wkry zadebiutują: bramkarz Aleksander Do-
brosielski, wypożyczony na pół roku z KS Pniewo 2004, 
obrońca Jakub Jończyk, również na półrocznym wypo-
życzeniu – tym razem z MLKS Żbik Nasielsk, a także drugi 
bramkarz Damian Kowalik, który przybywa do Cieksyna 
z tego samego klubu co Jończyk.

Władze Wkry wyrażają nadzieję, że nowi zawodnicy 
wniosą świeżość, rywalizację i zwiększą skuteczność druży-
ny w rundzie wiosennej.

Aleksander Dobrosielski

Rozegrano jubileuszowy, 
70. Finał Memoriału 
im. redaktora Janusza 
Strzałkowskiego – 
prestiżowe zawody tenisa 
stołowego, które co roku 
gromadzą utalentowaną 
młodzież z całego kraju

W tegorocznej edycji dosko-
nale spisali się reprezentanci 
KTS z Nowego Dworu, zdoby-
wając wysokie miejsca indy-
widualne oraz trzecie miejsce 
w klasyfikacji drużynowej.

Bezapelacyjną zwyciężczy-
nią w kategorii młodziczek zo-
stała Martyna Sochocka, któ-
ra nie pozostawiła rywalkom 
żadnych złudzeń i pewnie 
sięgnęła po tytuł mistrzowski. 
W tej samej kategorii wieko-
wej srebro wywalczył Hubert 
Żółkiewski, a do czołówki 
dołączyli także Małgorzata 

Dubrow i Franciszek Ciruk, 
zajmując miejsca piąte.

W grupie kadetów tuż za po-
dium znalazł się Marceli Lesz-
czyński, kończąc rywalizację 

na czwartej pozycji. W kate-
gorii żaków najlepiej zaprezen-
towała się Barbara Dubrow, 
sklasyfikowana w przedziale 
9–12 miejsca.

W zawodach wystąpiło 
ośmioro młodych tenisistów 
stołowych z KTS Nowy Dwór. 
Ich ambitna postawa, walecz-
ność przy stole i sportowa 
dojrzałość przyniosły klubo-
wi zaszczytne trzecie miejsce 
w klasyfikacji ogólnej.

Robert Zięba

Złoto dla Sochockiej

Turniej zakończony, 
puchary rozdane
23-III-25r. odbył się ostatni, czwarty już turniej z 
serii Świt Staroźreby Cup. Tym razem zawody odbyły 
się pod patronatem prezesa MM3, p. Krzysztofa 
Szałańskiego

W rywalizacji wzięło udział osiem drużyn kategorii open, 
które rozegrały łącznie dwadzieścia spotkań – każda z dru-
żyn wystąpiła w pięciu meczach.

Klasy�kacja końcowa przedstawia się następująco: pierw-
sze miejsce zajęła drużyna Goliat Leoncin, drugie – Ekipa 
Zimnego Lecha, zaś trzecie – Drink Team. Na czwartym 
miejscu uplasowała się Drużyna Mistrzów, piąte zajął zespół 
FCKumple, szóste – Nadułki, siódme – AC Sznycel, a ósme – 
Oldboy Staroźreby.

Zawody przebiegły w duchu czystej, sportowej rywaliza-
cji. Puchary wręczyli prezes MM3 p. Krzysztof Szałański oraz 
prezes klubu Świt Staroźreby p. Stanisław Kapuściński. Sta-
tuetkę dla najlepszego zawodnika otrzymał Jakub Wiśniew-
ski z Drink Teamu. Najlepszym bramkarzem turnieju został 
Kamil Atlak z Drużyny Mistrzów, a tytuł króla strzelców przy-
padł Dawidowi Słomczyńskiemu z Goliata Leoncin.
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